
Miesięcznik Miasta i Gminy Zakliczyn Nr 1-2 (175) STYCZEŃ-LUTY 201 (! CENA 2,50 zł (w tym 7%VAT)

\ ./Z/

Jednomyślnie o bu.
" ■' Ks ' j  p :'v' n ‘

Uskrzydleni fajermani
- Koncert dla Ukrainy

Sukces Winnicy Zawisza 
Sporna droga 
Droby i Herody 
Krzyżówka nr 22

Piszczek zaworowym tytułem
Podaruj 1% z podatku!

Wskaż organizację pożytku publicznego:

Caritas Diecezji Tarnowskiej 
LKS Dunajec Zakliczyn 

PKS Jedność Paleśnica 
Samarytańskie Towarzystwo im. Jana Pawła II 

SPON Bez Barier 
Związek Ochotniczych Straży Pożarnych RP

Informacje na s. 31
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Kawa Nescafe Classic 200gHerbata expresowa SAGA 100 tor.Czekolady Alpen Gold 100g

Delicje Szampańskie Wedel r

Galaretki Gelwe

r
Makaron Czaniecki 250g Gulasz Angielski 290g

SOKOŁÓW
Przyprawa KUCHAREK 1 kg
Prymat



Mdlam Krakowski 
Bogdan Malik

nów

Informacje i rezerwacja: Adam Krakowski - tel. 606 465 181, e-mail: domweselny@km-net.pl, www.weselajanowice.pl

Przyjmujemy rezerwację na wszelkie uroczystości:  

|  W esela, Komunie, Chrzciny, Im ieniny  
Przyjęcia rodzinne i imprezy okazjonalne  
już od 30 osób 
Szkolenia, Sem inaria, Bankiety

Br

Na powierzchni 1 ha gruntu 
do dyspozycji gości:

2 sale balowe
kompleksowa obsługa gastronomiczna 
kameralne i gustowne wnętrza 
klimatyzacja całego lokalu 
baza hotelowa 
porcelanowa zastawa 
miła i rzetelna obsługa gości 
plac zabaw dla dzieci 
grill 
parking strzeżony 
w iele innych atrakcji...
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Firm a „K rakbud ” zaprasza do nowoczesnego
i funkcjonalnego „D om u W eselnego”
oraz obiektu dydaktyczno-szkoleniowego w Janow icach.
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67 89 627, m obile+48 601 426 

mobile +48 697 111 371

Usługi:
✓  wulkanizacja na zimno i gorąco
✓  komputerowe wyważanie opon
✓  montaż opon do ciągników rolniczych, 

kombajnów i maszyn budowlanych
✓  wymiana oleju

transport do 25 ton i 120 m3

Sprzedaż:
/  opony osobowe, dostawcze, ciężarowe i rolnicze

✓  felgi stalowe i aluminiowe
✓  oleje i akumulatory
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Międzynarodowy i Krajowy Przewóz Towarów 
Kazimierz Olszański

Transport międzynarodowy i spedycja
Zajmujemy się przewozem towarów na obszarze całej Europy Zachodniej. 
Preferowane przez nas kierunki to:
Anglia, Austria, Belgia, Francja, Szwajcaria, Włochy i Hiszpania. 
Nasi klienci mogą być pewni, że przewożone przez nas ładunki szybko 
i bezpiecznie w stanie nienaruszonym dotrą do miejsca 
swojego przeznaczenia. f
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miesięcznik Miasta i Gminy Zakliczyn 
ukazuje się od 1993 r.
ISSN 1231-4641
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WYDAWCA:
Gminna Biblioteka Publiczna w Zakliczynie 
Rynek 1, tel. 014/66 53 109 
Kierownik: Romana Nosek 
e-mail: biblioteka@zakliczyn.pl

GBP czynna:
pon.-pt w godz. 8-18, sob. 8-16

Czytelnio internetowa:
pon.-pt - 8.30-17.30, sob. -  8.30-15.30 
1,5 g o d z . -2 zl
1 godz.- 1 ,5 0  zł
0,5 godziny - 1 zł
15 min. -  50 gr.

Ksero:
A4 -  20 gr.
A4 dwustronnie -  30 gr.
A3 -  30 gr.

Wydruk komp.
A4 — 50 gr.

Wynajem „Burmistrzówki":
do 4 godzin -  50 zł, 
każda następna godzina -  10 zł

Redaguje: Marek Niemiec 
tel. 014/66 53 109 
e-mail: glosiciel@zakliczyn.pl
Adres red.: 32-840 Zakliczyn, Rynek 1

Cennik reklamy:
1 /4  strony- 3 0  zł
1 /2  strony- 6 0  zł 
strona - 120 zł 
strona w kolorze -  300 zł

Skład i druk:
Brzeska Oficyna Wydawnicza AR Dziedzic 
32-800 Brzesko, ul. Czarnowiejska 1 
tel. 014/68 61 470

Redakcja nie bierze odpowiedzialności za treść 

ogłoszeń i reklam. Zastrzega sobie prawo adiustacji, 

skracania i zamieszczania własnych tytułów 

nadesłanych tekstów. Nakład: 720 egz.

Zdjęcie na okładce:
Iluminacja zamku melsztyńskiego.

fot. Stanisław Kusiak

Na winiecie:
Zapis nutowy sygnalówki głosiciela, 

opr. Marek Mietelski

Gmina z budżetem
© finansach na rok 2010
czyt. 6M s. 2©

Honorowy obywatel
O tytule dla ks. jpratota 1  Piszczka 
czyt. na s. 2©

Statuetka TFK 
dla OSP Zakliczyn 
© uskrzydlonych fajermanach 
czyt.na s. 8

Winnica Zawisza 
wśród najlepszych
© nagrodzi® dla wina z Pogórza 
czyt. na s. 7

Świąteczne występy
© koncertach Izabeli (Mytnik o 
„Camerafy" czyt. na s. 6 i 38

Kartki z dziejów  
klasztoru
© wydawnictw!® o. L  Brzuszka 
czyt. na s. 38
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ZNAD DUNAJCA

Odszedł pedagog
27 stycznia br. w wieku 75 lat zmarł 
m gr Aleksander Puławski. Wielolet­
ni wychowawca i dyrektor placówek 
edukacyjnych. Swoją karierę oświa­
tową rozpoczynał jako nauczyciel 
matematyki w  Zasadniczej Szkole Za­
wodowej w  Łapanowie. W roku 1976 
objął stanowisko dyrektora Zasadni­
czej Szkoły Mechanizacji Rolnictwa w Zakliczynie, które zajmował do roku 1983.

Udzielał się społecznie, piastował funkcję prezesa Ludowego Klubu Sportowego Dunajec Zakliczyn i zakli­czyńskiego koła Polskiego Związku Wędkarskiego.
30 stycznia w  intencji Zmarłego odprawiona zosta­ła Msza św. w kościele parafialnym p.w. św. Idziego, po czym kondukt żałobny w asyście pocztu sztandarowego Zespołu Szkół Ponadgimnazjalnych udał się na cmentarz parafialny. Słowo pożegnalne nad grobem śp. Aleksandra Puławskiego wygłosił Jerzy Soska, dyr. ZSP (mn)

Jubileuszowe fajerwerki
Już po raz dziesiąty mieszkańcy gminy powitali Nowy Rok na zakliczyńskim Rynku. Jak co roku w noc sylwe­strową na placu o północy, zgromadzeni przyjęli życze­nia burmistrza Kazimierza K orm ana oraz delektowali się bąbelkami i pokazem efektownych sztucznych ogni w takt muzyki rozrywkowej, ufundowanych przez włoda­rza miasta, który przed dziesięcioma laty zapoczątkował wraz z naszą redakcją - prowadzoną wówczas przez śp. red. Krzysztofa Chmielowskiego - tę nową, świecką tradycję (jak mawiał reż. Stanisław Bareja).

- Nie wyobrażam sobie, żeby mnie tu zabrakło. Chęt­nie organizuję to sylwestrowe spotkanie p o d  chmurką i myślę, że mieszkańcy są z  tego zadowoleni i oczeku­ją  tej fo rm y zabawy; rokrocznie licznie przybywają na nasz Rynek, by w plenerze złożyć sobie noworoczne ży ­czenia - zapewnia włodarz miasta.
Warto wspomnieć, że tuż przed świętami Bożego Na­rodzenia miasto otrzymało dodatkową, uliczną iluminację, a na przełomie roku rozbłysnęło oświetlenie melsztyńskiej warowni. O czym zaświadcza nasza okładka, (mn)

Serdeczne życzenia noworoczne od pana burmistrza.

Zagrała świąteczna orkiestraWielka Orkiestra Świątecznej Pomocy co roku pojawia się na naszej ziemi za sprawą wolontariuszy... z Brzozo­wej ze sztabu WOŚP w Gromniku. Zazwyczaj ustawiają się u bram franciszkańskiego klasztoru. Mogą liczyć na naszą hojność, wszak większość z nas ze zrozumieniem podchodzi do szlachetnego celu zbiórki, dotyczącego wczesnego diagnozowania chorób nowotworowych u dzieci. Czwórka młodych ludzi za przekazany grosz ob­darowywała dobroczyńców orkiestrowymi serduszkami. Tym samym nasi obywatele mają udział w uzyskiwaniu przez gromnicld sztab wyjątkowo - jak na tę stosunkowo niewielką gminę - wysokich kwot na rachunku fundacji. W orkiestrze zagrał także miejscowy oddział Banku Spół­dzielczego Rzemiosła. Kolorowa puszka, umieszczona przy okienku kasowym tegoż banku w Zakliczynie, wy­pełniała się już na długo przed finałem, który odbył się 10 stycznia br.

Serduszko za dobre serce.

W latach 90. ubiegłego wieku zbiórka dla fundacji Jurka Owsiaka organizowana była w  ówczesnym Cen­trum Kultury w Zakliczynie; rockowa orkiestra zagrała w  Domu Strażaka. Na parkiecie przy ul. Browarki p o j a w i - , ły się prócz naszych kapele z Tarnowa i Dąbrowy Tarnów- - skiej. W kilku edycjach tarnowskiego finału WOŚP w hali sportowej przy ul. Gumniskiej w Tarnowie wystąpiła nie­istniejąca już zakliczyńska formacja The Gulons ze Sta­nisławem  Kusiakiem na perkusji, obecnym gitarzystą grupy Pectus - Grzegorzem Samkiem, Waldemarem Rylewiczem  - na basie, wokalistą Tom aszem  G niad­kiem  i Markiem Niemcem - na gitarze. Mamy nadzieję, że w  kolejnych finałach nie zabraknie szczodrych datków z naszej kieszeni, które wrzucimy do puszek wolontariu­szy z zakliczyńskiego sztabu WOŚP (mn)

Pokój i dobro!
Do klasztoru Franciszkanów zawitali niezwykli goście. Koncert kwintetu „Camerata” zorganizowano na rzecz budowy kościoła na Ukrainie. Muzycy przybyli pod opie­ką ks. bp. Leona Dubrawskiego, franciszkanina (ur. w Dubowcu na Ukrainie). Ordynariusz diecezji kamie- niecko-podolskiej to były kustosz Kustodii św. Michała
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ZNAD DUNAJCA

Podziękowania od Emilki Budzyń.
Zakonu Braci Mniejszych na Ukrainie. Jego zawołanie 
biskupie to „Pokój i dobro”.

Kapłan szczególnie zasłużony dla tamtejszego Kościo­
ła  katolickiego. W jego domu nie mówiło się już otwar­
cie po polsku. Język przodków zaczął poznawać dopiero 
z kazań proboszcza. W 1978 r. wstąpił do seminarium 
duchownego w Rydze. 31 sierpnia 1982 - do zakonu 
franciszkańskiego (bernardynów). Święcenia kapłań­
skie otrzymał 29 maja 1983 w Rydze, na Łotwie, z rąk 
kardynała Ju lian sa  Vaivodsa. 21 sierpnia 1986 złożył 
śluby wieczyste. W latach 1983-1993 proboszcz parafii 
w Chmielniku. 7 kwietnia 1998 mianowany na biskupa 
pomocniczego w Kamieńcu Podolskim. Dnia 28 czerwca 
1998 r. przyjął sakrę biskupią z rąk Nuncjusza Apostol­
skiego abp. Antonio Franco. Po przyjęciu rezygnacji bp. 
Jana  O lszańskiego, 4 maja 2002 mianowany został bi- 
skupem-ordynariuszem w Kamieńcu Podolskim.

W kościele płynął przepiękny sopran.

Biskup Leon jest człowiekiem bezpośrednim, goś­
cinnym oraz pełnym poczucia humoru, co można było 
łatwo zauważyć podczas przepięknego koncertu, z uj­
mującym wykonaniem pieśni i kolęd przez towarzyszącą 
kwintetowi solistkę... i samego duchownego, którego 
mocny bas ujął serca widowni. Ta nie szczędziła grosza, 
a radosnym zakończeniem koncertu był wspólny śpiew 
kolęd i popularnych utworów. Artystów i ordynariusza 
z Kamieńca gościli na obiedzie w refektarzu klasztornym 
o. gwardian M answet Zawada i burmistrz Kazim ierz 
Korman. (mn)

Kolejny sukces
Winnicy „Zawisza"!
Wino białe półsłodkie z odmiany 
Solaris zdobyło tytuł G rand Vin 
Polonais podczas Święta Polskiego 
Wina 2009, które tym razem odby­
ło się w Zielonej Górze w dniach 
4-5 grudnia.

Uczestniczyło w  nim 20 winnic 
z Polski i 3 winnice z zagranicy. W przepięknej scenerii 
zielonogórskiej Palmiarni, gdzie zorganizowano stoiska 
winnic, zwiedzający goście mogli degustować polskie 
i zagraniczne wina. Jak przystało na gród Bachusa, zain­
teresowanie Świętem Polskiego Wina było duże.

- Nasze stoisko odwiedziło wielu gości i w tym miej­
scu chcielibyśmy serdecznie podziękować wszystkim za 
bardzo mile i przychylne opinie - mówi M ariusz Chryk, 
właściciel winiarni. - Wśród polskich winnic 8 było z  woj. 
lubuskiego, 7 z  woj. dolnośląskiego, 3  z  woj. małopol­
skiego i po  jednej z  woj. wielkopolskiego i podlaskie­
go (okolice Suwałk). Winnice zagraniczne wywodziły 
się z  Gruzji, Niemiec (Brandenburgia) i Węgier. Nasza 
winnica reprezentowała Małopolskę wraz z  winnicami 
„Demeter" i „Kuźnia”z  Gromnika.

Winnica „Zawisza” startowała w tym roku w silniejszej 
grupie winnic, produkujących powyżej 500 litrów wina 
rocznie.

- Zeszłoroczny sukces naszych w in we Wrocławiu 
sprawił, że  m usieliśm y startow ać tym  razem  tylko 
z  m łodymi winami, gdyż dojrzałych win zabrakło. Jed­
nak sprostaliśmy mocnej konkurencji. Wino białe pół- 
wytrawne SOLARIA - 2009 w kategorii wina młode białe 
i czerwone w komisji sommelierów zdobyło III miejsce. 
Wino białe półsłodkie z  odm iany Solaris o nazwie ro­
boczej POUR DEUX (aktualnie DUET) zostało wybrane 
przez wszystkich uczestników III Święta Polskiego Wina 
z  pośród kilkudziesięciu w in najlepszym winem i zdo ­
było tytuł GRAND VIN POLONAIS! Uważam to za  wielki 
sukces. Rok 2009 był dla naszej winnicy bardzo dobrym 
rokiem. Choć pogoda w czasie kw itn ien ia  winorośli 
okazała się bardzo kapryśna. Duże opady deszczu przy­
czyniły się do słabszego zapylenia przy  niektórych od-

Sukces pana Mariusza docenił samorząd.
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mianach. Jednak te odmiany, na które najbardziej liczy­
liśmy nie zawiodły nas - cieszy się laureat tej prestiżowej 
nagrody. - Odmiana Solaris w moszczu osiągnęła 26,3 
*Brix cukru - to jest bardzo dobry wynik nie tylko na 
warunki polskiego klimatu. Z  tego moszczu zrobiliśmy 
półslodkie wino o 13% zawartości alkoholu i 5,0*Brix 
cukru resztkowego. Inne odmiany również osiągnęły bar­
dzo dobre parametry, np. C.Cortis 23,7*, C.Carol 23,3*, 
Regent 22,5*, Rondo 22,5*, Johanniter 21,5*. Zaznaczyć 
należy też, że ogólnie wszystkie odmiany charakteryzo­
wały się niską kwasowością, ale nie ma co się dziwić, 
bo wrzesień był bardzo ładny. W połowie października  
mieliśmy niespodziankę w postaci 30 cm śniegu, który 
utrzymał się kilka dni. Na krzewach wówczas znajdowa­
ły się jeszcze takie odmiany, ja k  Monarch, Roesler i He­
lios. Mieliśmy obawy, co do jakości owoców z  tych od­
mian, ale ja k  się okazało niepotrzebnie, bo wina z  tych 
owoców wyszły bardzo dobre. Szczególnie wyróżnia się 
czerwone wino z  odmiany Monarcb z  intensywną bar­
wą, wspaniałym bukietem i niską kwasowością - pan 
Mariusz dodaje z satysfakcją.

Te bardzo dobre parametry wybranych odmian winoro­
śli, jakie osiągnęła Winnica „Zawisza”, świadczą o wielkich 
możliwościach polskiego winiarstwa w przyszłości. A rejon 
Pogórza Karpackiego może okazać się jednym z najwięk­
szych regionów winiarskich, produkujących najlepsze wina 
w Polsce. Gratulujemy efektów ciężkiej pracy, niezmiernie 
ucieszył nas fakt, że średniowieczna tradycja uprawy wino­
rośli w Dolinie Dunajca w  cieniu melsztyńskich murów zy­
skała tak znakomitego kontynuatora, (mn)

Nagroda TFK 
dla OSP Zakliczyn
Miła wiadomość nadeszła z Tarnowa. Po ubiegłorocz­
nej Nagrodzie Tarnowskiej Fundacji Kultury dla Agaty 
N adolnik -  kierownik ZF Gwoździec, kapituła nagrody 
przyznała statuetkę „Uskrzydlonego” za rok 2009 Ochot­
niczej Straży Pożarnej w  Zakliczynie, jako wyróżnienie 
dla ludzi aktywnych i zasłużonych dla kultury, rozwoju 
i promocji. Delegacja jednostki z prezesem M ieczysła­
w em  Martyką uczestniczyła w uroczystym wręczeniu 
laurów TFK w Sali Lustrzanej przy ul. Wałowej.

Nagrodę „Uskrzydlonych” otrzymali także: Mariusz

Laur dla zakliczyńskich strażaków.

Szaforz - aktor tarnow­
skiego teatru, W iesław  
R ajsk i - w ójt gm iny 
W ierzchosławice, Mi­
rosław  K owalski i J a ­
cek  Ruda - dziennika­
rze, Sylw ia  M urdza- 
C hrobak  - anim ator 
społeczno-kulturalny, 
polsko-francuska firma 
„POLAN” z Żabna oraz 
M ie c z y s ła w  B a ra ń ­
ski - konsul honorowy

Uskrzydlona delegacja z  Zakliczyna.

Prezes Martyka z  córką - druhną Marią.

Słowenii w Polsce. Nagrodę Super Uskrzydlonego 2010 
otrzymał Stanisław Rokosz - wójt gminy Dębica.

- Tak zaszczytne wyróżnienie, jak ie  spotkało naszą 
organizację, jest zwieńczeniem roku 2009, który był ja k  
wiemy rokiem jubileuszowym. Dziękujemy Wysokiej Ka­
pitule, która dostrzegła rolę Ochotniczych Straży Pożar­
nych nie tylko ja ko  organizacji niosącej pom oc innym, 
ale także stowarzyszeniem  biorącym czynny udział, 
w życiu kulturalnym  naszego regionu. Strażacy z  Za­
kliczyna szczególnie dedykują tą nagrodę mieszkańcom 
Gminy Zakliczyn oraz wszystkim strażakom z  powiatu  
tarnowskiego -  czytamy na stronie internetowej jednost­
ki. Dotychczas statuetką Tarnowskiej Fundacji Kultury 
uhonorowano 209 osób, (mn)

Ludowy opłatek
W spotkaniu opłatkowym działaczy Polskiego Stronni­
ctwa Ludowego uczestniczyło wielu gości, których witał 
Stanisław  Woda -  przewodniczący miejscowego koła. 
W Domu Strażaka w Zakliczynie pojawili się m. in. poseł 
na Sejm RP W iesław Woda, wicewojewoda Stanisław  
Sorys, gospodarze miasta i gminy, dyrektor biura Naro­
dowego Funduszu Ochrony Środowiska i Gospodarki 
Wodnej Ryszard Ochwat.

Modlitwę odmówił o. gwardian M answet Zawada. 
Po oficjalnych i wzajemnych życzeniach, szanowne gro­
no zasiadło do świątecznego stołu. Była to szczególna
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Powitanie gości.

Ryszard Ochwat (z lewej) i Sylwester Gostek wspierają lokalny samorząd.

Nie zabrakło toastu za  pomyślność.

okazja na spotkanie towarzyskie; zwykłą rozmowę, pod­
sumowanie roku i dyskusję nad przyszłością stronnictwa 
i kraju, (mn)

Po|odq do Zatora
Przedstawienie podopiecznych Środowiskowego Domu 
Samopomocy w Rzuchowej zgromadziło 29 stycznia br. 
na widowni sympatyków tej placówki. Inscenizacji „Wi­
gilijnej brygady do zwalczania lenistwa” przyglądali się 
życzliwie przyjaciele z Gminnego Ośrodka Pomocy Spo­

łecznej, Gminnej Biblioteki Publicznej, Urzędu Miejskie­
go z sekretarzem Januszem  Krzyżakiem i Regionalne­
go Centrum Turystyki i Dziedzictwa Kulturowego, które 
bezinteresownie użyczyło ratuszowej sceny. Rzecz jasna, 
pojawili się też rodzice i znajomi artystów. Grupę piloto­
wali opiekunowie wraz z dyr. Sobczykiem.

Program pokazano już w tuchowskim, kolędniczym 
przeglądzie domów opieki i w Pleśnej na rzecz Wielkiej 
Orkiestry Świątecznej Pomocy. Tam i tu artyści otrzyma­
li aplauz i uznanie, w rewanżu przedstawiciele współ­
pracujących instytucji przyjęli z rąk aktorów świąteczne 
upominki. Na koniec pobytu w mieście grupa udała się 
do Zajazdu Ania na poczęstunek, to także stały element 
corocznego programu wycieczki. Kolejne przedsięwzię­
cie w  tej dziedzinie to zapowiedziany przez op. Jolantę 
Zielińską zwiedzanie Zatorlandu. Już nie mogą się do­
czekać. (mn)

Rzucbowa w Zakliczynie.

Na w idowni przyjaciele i sympatycy SDS.

Parnię tają o weteranach
Opłatek druhów-seniorów Zarząd Gminny OSP organizu­
je rotacyjnie. Tym razem świąteczne spotkanie odbyło się 
w remizie w Woli Stróskiej. Delegacje jednostek z całej gmi­
ny podejmowali gospodarze wraz z gminnym prezesem 
Tom aszem  Dam ianem  i naczelnikiem Florianem  Ży- 
chowskim. Serdeczne życzenia złożyli weteranom specjal­
ni goście Opłatka, burmistrz Kazimierz Korman i prezes
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powiatowego oddziału ZOSP Kazimierz Sady. Dyrektor 
tarnowskiego biura, który przybył w towarzystwie małżon­
ki, wychował się w pobliskiej Zdoni, z rozrzewnieniem 
wspominał częste, chłopięce zabawy w Woli Stróskiej.

Przemawia Kazimierz Sady.

Na pierwszym planie Tadeusz Drożdż z  małżonką.

„100 lat" dla seniorów.

Opłatki poświęcił kapelan strażaków, o. Tadeusz Pa­
włowicz, łamali się nimi nestorzy pożarnictwa, m. in. 80- 
letni Tadeusz Soska z miejscowej jednostki i 81-letni Ta­
deusz Drożdż z OSP Filipowice, zadziwiając wszystkich 
świetną kondycją.

Po uroczystym obiedzie zespół muzyczny „DeLaCore 
Musica” pod kierunkiem Stanisława Zięby zagrał do tań­
ca, wcześniej odegrawszy seniorom gromkie „Sto lat”.

(mn)

Jest taki dzień...
„Boże Narodzenie to swoiste misterium radości. W życiu 
każdego człowieka muszą być taicie uroczyste chwile, dzię­
ki którym stajemy się bardziej wrażliwi i serdeczni, bliscy 
i potrzebni. Stół wigilijny i szopka gromadzą razem każdą 
rodzinę, bliskich, przyjaciół. Z Bożym Narodzeniem wiąże 
się szereg pięknych zwyczajów, które wpisane są nie tylko 
w  polską tradycję, ale i w  poezję: «Wigilia... Dziwny urok 
kryje się dla nas w tym jednym prostym słowie. Wzrusza 
ono i rozrzewnia; czarem wspomnień przemawia do duszy. 
Wspomnienia... Ileż w tym dniu wigilijnym ciśnie się ich ra­
zem doi głowy. Oto zdarza się, w ich aureoli tęczowej staje 
się przed nami cichy dom wiejski, otoczony wieńcem lip 
i topoli. Wewnątrz widno i ciepło. Duży pokój, pośrodku 
stół pięknie nakryty. Przed oczyma śnieżnej białości opłatek 
z rąk do rąk przechodzi, a echa życzeń i błogosławieństw 
gdzieś rozbrzmiewają w powietrzu»”.

Komentarz Eli Śliwy i Tomka Morysa wiernie oddaje 
nastrój Wigilii dla osób starszych i samotnych, zorganizowa­
ny 17 grudnia w Zespole Szkół Ponadgimnazjalnych w Za­
kliczynie. Poświęcone przez ks. Władysława Sobczyńskie- 
go opłatki krążyły wraz z życzeniami w holu szkoły, łamali

Życzenia od pana burmistrza, obok ks. Sobczyński i dyr. Soska.

Koncert chóru z  Olszyn.

się nimi mieszkańcy Domu Pogodnej Jesieni, Domu Pomo­
cy Społecznej w Stróżach, zaproszeni seniorzy, przedstawi­
ciele samorządu z burmistrzem Kazimierzem Kortnanem. 
radny Rady Powiatu Władysław Żabiński, duchowni: o. 
Tadeusz Pawłowicz, proboszcz parafii w  Olszynach -  ks. 
Emil Matysik, Ryszard Kuczyński -  kier. DPJ, dobroczyń-
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cy, młodzież szkolna z kadrą ZSP oraz gospodarz Wigilii or­
ganizowanej tutaj od 9 lat -  dyr. Jerzy Soska.

Zanim szacowne grono zasiadło do świątecznej kolacji, 
przygotowanej z pietyzmem przez podopiecznych opieku­
nów Klubu Gastronom -  Marty Kwaśniewskiej-Kobylar- 
czyk, Elżbiety Skrobisz i Tomasza Owcy, u stóp szopki 
autorstwa Tadeusza Martyki, w otoczeniu orszaku w stro­
jach historycznych, z kolędowym repertuarem wystąpił 
zaprzyjaźniony z placówką męski Chór Parafialny z Olszyn 
pod kierownictwem Wojciecha Wojtasa i słowem Anto­
niego Cieśli. Pan Antoni zaprezentował się w podwójnej 
roli; po raz kolejny potwierdził swoje predyspozycje aktor­
skie i poczucie humoru, wcielając się w postać prawdziwe­
go św. Mikołaja z Myry, rozdając z gestem wszystkim obec­
nym szczodre upominki.

Organizatorzy dziękują za naszym pośrednictwem dar­
czyńcom, którzy nie poskąpili grosza i produktów, by po­
darło te i poczęstunek były urozmaicone i obfite. Podzię­
kowania kierujemy w stronę Samarytańskiego Towarzy­
stwa im . Jana Pawła II, Gminnego Ośrodka Pom ocy 
Społecznej, Banku Spółdzielczego Rzemiosła, państwa: 
Kazimierza Bednarka, Stefana Świderskiego, Adama 
Czaplaka, Z enona Cygana, Bogdana Puław skiego, 
Anny Świderskiej, Pawła Opioły, Romana Batko, Mał­
gorzaty Głowackiej i  Ewy Olszańskiej.

Nastrojowe spotkanie zakończył wspólny śpiew kolęd 
przy akompaniamencie akordeonu pana Wojciecha, (mn)

Opłatkowe powinszowania.

Sw. Mikołaj raczył dobrym, słowem, o nikim nie zapomniał.

E bata akete - ni kwe
Troszczymy się o życie wszystkich dzieci. Takie motto 
przyświecało akcji Kolędników Misyjnych 2009, której 
celem jest wsparcie kilku projektów misji katolickich 
w Republice Konga, Republice Środkowoafrykańskiej, 
Brazylii, sióstr misjonarek w Zambii oraz projektu papie­
skiego dla Pakistanu.

W święta Bożego Narodzenia, jak co roku, kwestowa­
ła grupa ze Szkoły Podstawowej we Wróblowicach. Ład­
nie prezentujący się kolędnicy, przebrani za Azjatę, Laty­
nosa, Afrykańczyka, Maryję i Anioła, chodząc od domu 
do domu, zachęcali mieszkańców wsi do wrzucania dat­
ków do specjalnych puszek. Dzięki szczodrości darczyń­
ców udało się zebrać w krótkim czasie ok. 400 zł, kwota 
ta - przeliczona komisyjnie - została przekazana na konto 
diecezjalne, (mn)

Co za bal!
Kilkugodzinny Bal Przebierańców okazał się karnawało­
wym hitem w ofercie Świetlicy Wiejskiej w Filipowicach. 
A wszystko to za sprawą inwencji szefowej placówki - 
Barbary Olchawy, której w przeprowadzeniu pomysłu 
ofiarnie pomagali: Małgorzata Soska i miejscowy radny 
-Jó zef Wojtas.

10 stycznia br. w  głównej sali do wspólnej zabawy 
przygrywał Tadeusz Malik, zaś główną atrakcją dnia 
było przybycie św. Mikołaja, który hojnie obdarowywał
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Występ rożnowieckiej trupy.

Bawili się duzi i mali.

upominkami licznie zgromadzoną dziatwę (wraz z opie­
kunami naliczono się tutaj blisko 70 osób).

Na specjalne zaproszenie pojawiła się grupa kolęd­
nicza z Rożnowa, występująca w kolędniczych strojach. 
Obsada trupy teatralnej również tradycyjna; dużo ucie­
chy sprawili harcujący konik, narzekający na los dziad 
i przekomarzający się Żyd.

Program balu wzbogacony został licznymi konkursa­
mi i zabawami dla dzieci i dorosłych. Nie zabrakło prze­
bierańców, wszystkie dzieci wcieliły się w role swoich 
ulubionych postaci bajkowych i filmowych, niektórzy 
dorośli wtórowali milusińskim oryginalnym strojem.

Warto zaznaczyć, że choinkowa impreza i wszystkie 
paczki dla dzieci zostały sfinansowane z dochodów wy­
gospodarowanych przez gospodynię świetlicy z wakacyj­
nych imprez, (mn) fot. Józef Wojtas

Hajda na Wolq!
Któż nie pamięta finałowej sceny z filmowej adaptacji 
„Potopu” z Kmicicem, Oleńką i szlachecką świtą. O takiej 
sannie można sobie tylko pomarzyć, aczkolwiek rados­
nej atmosfery nie brakuje w kuligach organizowanych 
rokrocznie przez firmę Ramix Czesława Ramiana ze 
Zdoni.

Dwie pary koni powożone przez Bolesława Droż­
dża z tejże osady i Andrzeja Chwastka z Woli Stróskiej 
żwawo ciągnęły na saneczkach blisko 50 małych i dużych 
uczestników śnieżnej zabawy. Wesoły orszak przemierzał 
boczne drogi Wesołowa i Woli, by późnym popołudniem, 
już o zmroku, ogrzać się i posilić przy ognisku w altanie 
w  gościnnej posesji Antoniego Ramiana w Woli Stró­
skiej. Humory dopisywały, pogoda idealna, a śniegu pod 
płozami w  sam raz. (mn) fot. Czesław Ramian

Pora ruszać.

Sanie, a za nimi sznur saneczek.

Wigilijne spotkanie
Grupa młodzieży, zainspirowana przez pomysłodawczynię 
i autorkę scenariusza mgr Beatę Krzyżak - nauczyciel ję­
zyka polskiego w Szkole Podstawowej w Zakliczynie, wraz 
z Anną Oświęcimską - animatorką teatralną, wystawiła ja­
sełka dla pensjonariuszy Domu Pogodnej Jesieni w Zakli­
czynie. Na dwa dni przed Wigilią bożonarodzeniowa insce­
nizacja wprowadziła w tej placówce prawdziwie świąteczny 
nastrój.

Aktorzy w barwnych strojach to uczniowie z klas IV A IV 
B, V A, a mianowicie: Konferansjer: Szymon Skorupski, 
Aniołki: Natalia Majewska, Natalia Koza, Diabeł: Nata­
lia Rosiek, Czarownica: Mariola Kiełbasa, Trzej Królowie: 
Jakub Biel, Szczepan Biel, Adrian Różycki, Matka Boża:
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Inscenizacja wypadła znakomicie.

Jasełkowa widownia w DPJ.

Krzyś Pyrek na skrzypcach, Piotr Nadołnik na organach i schola.

Zuzanna Biernat, Święty Józef: Nikodem Kubisz, Pasterze: 
Joanna Kusiak, Joanna Kwiek, Mateusz Burnat. Oprawę 
muzyczną zapewnili uczniowie zakliczyńskiego Gimnazjum 
w Zakliczynie: Krzysztof Pyrek - skrzypce i Piotr Nadołnik 
- organy, akompaniujący uczennicom z klasy IV B: Oliwii 
Hofman, Gabrieli Olszańskiej i Klaudii Przybylskiej. Wy­
stąpili też wokaliści Scholii „Saint Gilles”.

Na pamiątkę mieszkańcy i pracownicy DPJ z dyr. Ry­
szardem  Kuczyńskim otrzymali stroiki oraz kartki świą­
teczne wykonane przez uczniów z ZSPiG w Zakliczynie pod 
opieką pań Beaty Krzyżak i Agnieszki Chamioło. (mn)

Wnuczki na scenie
Uroczystość z okazji Dnia Babci i Dziadka odbyła się w Pa- 
leśnicy w pierwszy dzień ferii i miała bogaty charakter. 
Uczniowie i przedszkolaki zaprezentowali się w dwóch 
przedstawieniach. 4 klasa, pod opieką pań: Anny Grze­
górzek  i Ewy Misiak, pokazała „Współczesnego Kop­
ciuszka”, natomiast przedszkole -  jasełka. Tę inscenizację 
przygotowały wychowawczynie: Teresa Górska, Justyna 
Kierońska i Jadwiga Woda. Podczas imprezy z udziałem 
seniorów, którzy szczelnie wypełnili hol, nagrodzono laurea­
tów konkursu na opowiadanie o swoich babciach. Pierwsze 
miejsce przypadło Jagodzie Gamcarek, drugie -  Dawido­
wi Pachocie, trzecie miejsce zajęła Paulina Nowak.

Kulminacją zabawy był smaczny poczęstunek w szkolnej 
stołówce, na który zaprosił honorowych gości dyr. ZS-P Syl­
wester Gostek. (mn)

Występują przedszkolaki.

Jasełkowa scena.

My kochamy zwierzątka.
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Taaaka ryba!
To, że Dunajec kryje w swoim nurcie bogatą faunę, wia­
domo nie od dziś. W przedświąteczny czas wędkujący pa­
sjonat odebrał solidny dowód na potencjał i zasobność 
dunajeckiego nurtu.

Takie oto trofeum  stało się łupem  pana Mariana 
Swierczka z Zakliczyna. W podjęciu dorodnego szczupa­
ka pomógł kolega Andrzej podebrawszy chwytakiem 8- 
kilogramową sztukę o długości 103 cm! Działo się to na 
zatoczce w Roztoce 11 grudnia ubiegłego roku w samo 
południe. Pan Marian korzystał ze spinningowego wę- 
dziska z kołowrotkiem, plecionki i przynęty-wahadłówki. 
Metoda połowu polegała na zarzucaniu błystki w nurt 
rzeki i podprowadzaniu jej w  zatokę, po pierwszym ata­
ku i przycięciu walka trwała ok. 15-20 minut.

- Zazwyczaj oddaję rzece złowione ryby, tym razem 
postanowiłem  spreparować na pam iątkę głowę i ogon. 
Porcje szczupaka znałazły się na wigitijnym i świątecz­
nym  stole dla specjalnych gości. Regularnie wędkuję od 
7 lat, to moje hobby i fo rm a  rekreacji. Należę do tar­
nowskiego koła Polskiego Związku Wędkarskiego - pan 
Marian ceni sobie wypoczynek nad wodą. - Ten okaz to 
najdłuższa ryba, ja ką  udało m i się złowić, ale nie naj­
cięższa. 3  lata temu w Niemczech na rzece Lech wyciąg­
nąłem  8,5-kilogramowego karpia. Ubiegły rok nie był 
ciekawy w połowy, tym  bardziej cieszę się z  tego trofe­
um  - dodaje wielce usatysfakcjonowany.

Dla wtajemniczonych podajemy parametry sprzętu 
pana Mariana: wędzisko Shimano Aspire 3 m, siła wy­
rzutu 15/40; kołowrotek Shimano Twin Power, wielkość 
3000; żyłka Power Braid 0,14, wahadłówka - Profiblinker. 
(mn)

Pan Marian tuż po złowieniu rekordowego szczupaka.

Żywa szopka na Klasztornej
Cieszyła oko i dzieci, i dorosłych. Trzeba było posłuchać 
na Pasterce tego pobekiwania owcy, gęgania gęsi, par­
skania kuca czy gromkiego kukuryku... Franciszkańska, 
żywa szopka, zapoczątkowana przez Biedaczynę z Asyżu, 
to nieodłączny element świąt Bożego Narodzenia. Pomo­
gli życzliwi gospodarze, przekazując zwierzęta, a bracia 
zakonni zadbali, by kojce i karma były odpowiednie i na 
czas przygotowane. Pogoda dopisała, więc zwierzątka 
w  dobrej kondycji ochoczo pozowały do zdjęć, (mn)
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Konkurs 
dla stowarzyszeń i fundacji

Polska Fundacja Dzieci i Młodzieży ogłasza „Ogól­
nopolsk i Konkurs Grantowy” w ramach Programu 
„Równać Szanse 2010” Polsko-Amerykańskiej Fun­
dacji Wolności.

Celem konkursu jest wsparcie działań służących wy­
równywaniu szans młodzieży z małych miejscowości na 
dobry start w dorosłe życie. O dotacje do 50 000 zł na 
działania trwające od 1 czerwca 2010 do 30 listopa­
da 2011 r. (prowadzone ze stałą, minimum 25-osobową 
grupą młodzieży w wieku 13-19 lat) mogą ubiegać się 
organizacje pozarządowe (zarejestrowane w formie sto­
warzyszeń i fundacji) z terenów wiejskich i małych miast 
(do 20 tys. mieszkańców).

Procedura aplikowania w  Ogólnopolskim Konkursie 
Grantowym jest dwuetapowa. W pierwszym etapie za­
daniem aplikujących jest przygotowanie diagnozy środo­
wiska lokalnego. Organizacje, których diagnozy Komisja 
Ekspertów oceni najwyżej zostaną dopuszczone do dru­
giego -  zamkniętego etapu konkursu, polegającego na 
przygotowaniu projektu (trwającego 18 miesięcy). Ter­
min nadsyłania wniosków w pierwszym etapie konkursu 
mija 22 lutego 2010 roku.

Wnioski należy składać korzystając z elektronicznego 
systemu naboru wniosków znajdującego się na stronie 
www.rownacszanse.pl. Aby złożyć wniosek należy zapo­
znać się ze znajdującą się na stronie szczegółową instruk­
cją postępowania. (UM)

„Babcię, Dziadka dobrze mieć 
Święto Dziadków - ważna rzecz!"

Jałt co roku dzieci z Przedszkola Publicznego Nr 1 w Za- 
Ai\ Idiczynie pamiętały o Dniu Babci i Dziadka. Z tej okazji pod 

okiem pań wychowawczyń: Katarzyny Pałuckiej, Kata­
rzyny Kubik i Bożeny Witkowskiej przygotowały niespo­
dziankę w postaci Jasełek, które seniorzy mogli obejrzeć 14 
stycznia br. w przedszkolu przy ul. Jagiellońskiej.

Program, ja k  widać, spodobał się seniorom.

Najpierw były jasełka, a potem gromkie „Sto la t”!

Przedszkole to już od najmłodszych lat uczy dzieci sza­
cunku do osób starszych i dlatego nazajutrz przedszkolaki 
wraz z panią dyrektor Lucyną Gondek i nauczycielkami 
odwiedziły mieszkańców Domu Pogodnej Jesieni w Zakli­
czynie, gdzie zostali bardzo ciepło powitani. Pensjonariusze 
w wielkim skupieniu oglądali dziecięce „Jasełka”. Na twa­
rzach mieszkańców można było zauważyć radość i wzrusze­
nie. Tradycyjne „100 lat” i wręczone przez dzieci upominki 
wycisnęły niejedną łzę dyskretnie wycieraną przez babcie 
i dziadków. Uściskom nie było końca. Twarze mieszkańców 
promieniały pogodą i serdecznością, a twarze przedszkola­
ków - uśmiechem i „czekoladową” buzią, ponieważ po wy­
stępach dzieci zostały obdarowane słodyczami. (KK, KP)

Małgorzata Ramian
Zakliczyn, ul. Mickiewicza 20 

tel. kom. 503-097-880, tel. 014-66-52-158

>  barierki
>  balustrady ze stali nierdzewnej
>  obróbka stali nierdzewnej
>  szlifowanie
>  polerowanie
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URZĘDOWE W IEŚCI

Zalecenia GINB
Komunikat Głównego Inspektora Nadzoru Bu­

dowlanego do właścicieli i zarządców obiektów bu­
dowlanych w związku z potencjalnym zagrożeniem 
bezpieczeństwa obiektów budowlanych zalegającym 
na  dachach śniegiem.

Zwracam szczególną uwagę, że w  okresie występowa­
nia niekorzystnych warunków atmosferycznych spowo­
dowanych intensywnymi opadami śniegu, do obowiąz­
ków właścicieli i zarządców obiektów budowlanych na­
leży usuwanie nadmiaru śniegu z dachów.

Zgodnie z art. 61 pkt 2 ustawy z dnia 7 lipca 1994 r.
-  Prawo budowlane (Dz. U. z 2006 r. Nr 156, poz. 1118 
z późn. zm.), w razie wystąpienia czynników, które mogą 
mieć wpływ na uszkodzenie obiektu budowlanego lub 
bezpośrednie zagrożenie takim uszkodzeniem, mogącym 
spowodować zagrożenie życia lub zdrowia ludzi, bezpie­
czeństwa mienia lub środowiska, właściciele i zarządcy 
zobowiązani są do zapewnienia bezpiecznego użytkowa­
nia obiektu budowlanego.

W szczególności do obowiązków właścicieli i za­
rządców należy dbałość o należyty stan techniczny 
budynku i nie dopuszczanie do przeciążenia kon­
strukcji budynku poprzez m.in. kontrolę grubości 
pokrywy śnieżnej zalegającej na dachu oraz zapew­
nienie bezpiecznego usunięcia nadmiaru śniegu 
z dachu.

Kontrola obejmuje także usuwanie z elementów 
elewacji sopli, brył, nawisów lodowych i śniego­
wych, mogących zagrozić bezpieczeństwu osób znaj­
dujących na ciągach pieszych i jezdnych przebiega­
jących bezpośrednio przy budynku.

W związku z powyższym, w  celu uniknięcia zagrożeń, 
jakie mogą być konsekwencją zalegającego na dachach 
obiektów budowlanych śniegu, zwracam się do wszyst­
kich zobowiązanych o bezzwłoczne spełnienie obowiąz­
ków wynikających z ww. przepisów.

Główny Inspektor Nadzoru Budowlanego
Robert Dziwiński

Dzierżawa i kupno działek
Informujemy, że mieszkańcy gminy Zakliczyn zainte­

resowani wydzierżawieniem bądź zakupem działek sta­
nowiących mienie komunalne mogą składać wnioski do 
Urzędu Miejskiego w Zakliczynie.

W przypadku działek leśnych Gmina zainteresowana 
jest ich sprzedażą. Działki rolne w pierwszej kolejności 
przeznacza się pod wydzierżawienie. W przypadku dzia­
łek, które mają uregulowany stan prawny (założoną księ­
gę wieczystą) ewentualna ich sprzedaż to kwestia około 
pięciu miesięcy. W przypadku działek o nieuregulowa­
nym stanie prawnym, w przypadku istnienia zaintereso­
wania jej zakupem, zobowiązujemy się dołożyć starań by 
objąć działkę regulacją w pierwszej kolejności. Jednak 

uprzedzamy, że sprawy formalne zajmą minimum sześć 
miesięcy.

Zainteresowane osoby zakupem, dzierżawą konkret­
nych działek stanowiących mienie kom unalne mogą 
składać wnioski w pok. 8 Urzędu Miejskiego w Zakliczy­
nie. Pomoc w określeniu numeru działki można uzyskać 
w pok. nr 5. (UM)

SZKOLENIA ZIMOWE 
DLA MIESZKAŃCÓW WSI

Jak co roku Małopolski Ośrodek M O D R  
Doradztwa Rolniczego w Karniowicach q  

zaprasza mieszkańców wsi na szkolenia 5 
zimowe organizowane na terenie Gmi- |  
ny Zakliczyn. Ciągle zmieniające się 
przepisy i wymagania w  stosunku do * 
producentów  rolnych zmuszają rolni­
ków do poszukiwania niezbędnej wie­
dzy, potrzebnej do poruszania się w gąszczu przepisów. 
Od stycznia 2009 r. wysokość otrzymywanych dopłat 
obszarowych uzależniona jest od spełnienia niektórych 
wymagań zasady wzajemnej zgodności, które będą szcze­
gółowo omawiane podczas szkoleń zimowych, dlatego 
zachęcam do licznego w nich udziału.

Wykaz szkoleń zaplanowanych w miesiącu lutym:

Opracowała Anna Kuzera-Majewska

Lp. Data Godzina Miejscowość Temal Prowadzący

1. 03.02.2010 10"
Zakliczyn 

-Ratusz

„Wpływ przestrzega­
nia zasady wzajemnej 
zgodności na wysokość 
dopłat obszarowych” 
-  omówione zostaną 
przepisy, których nieprze­
strzeganie ma bezpośred­
ni wpływ na wysokość 
dopłat obszarowych i rol- 
nośrodowiskowych.

Pracownicy

MODR

2. 10.02.2010 10"
Zakliczyn 

-Ratusz

„Aktualne przepisy 
weterynaryjne” -  omó­
wione zostaną zasady 
rejestracji i identyfikacji 
zwierząt, ubój gospo­
darczy, kontrola gospo­
darstw pod kątem dobro- 
stanu zwierząt i zasady 
wzajemnej zgodności.

Powiatowy 

Lekarz 

Weterynarii

3. 17.02.2010 10"
Zakliczyn

-Ratusz

„Program rolnośrodo- 
wiskowy”  -  szkolenie 
skierowane do rolników, 
którzy już do programu 
przystąpili, jak również 
do tych, którzy chcą po­
zyskać dodatkowe środ­
ki do gospodarstwa.

Pracownik

MODR

4. 24.02.2010 10"
Zakliczyn 

-Ratusz

„Ogrody ozdobne”
-  omówione zostanie za­
kładanie ogrodów, pielęg­
nacja i dobór roślin style w 
założeniach ogrodowych.

Pracownik 

MODR
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Małopolski Ośrodek Doradztwa Rolniczego w  Karnio- 
wicach - Powiatowy Zespół Doradztwa Rolniczego w  Tar­
nowie z/s w  Zgłobicach informuje, że organizuje:

KURSY OPERATORÓW KOMBAJNÓW ZBOŻOWYCH
W arunkiem uzyskania upraw nień jest:
- ukończone 18 lat
- posiadanie prawa jazdy co najmniej kat. „T” lub „B”. 
Koszt kursu 300 zł.
Świadectwo ukończenia kursu upraw nia do kierowa­

nia wszystkimi typami kombajnów.
Wszelkie informacje na temat kursu można uzyskać pod 

num erem  telefonu : 14 633 09 58 lub 0 790 440 390.

Podatek od środków 
transportowych na rok 2010

Zgodnie z ustawą z dnia 12 stycznia 1991 r. o podatkach 
i opłatach lokalnych (Dz. U. z 2006 r. Nr 121. poz. 844 ze 
zm.) 15 lutego 2010 r. upływa termin:

> składania obowiązkowych „Deklaracji na po­
datek od środków transportowych na 2010 rok”,

> wpłaty I raty podatku od środków transporto­
wych za 2010 rok.

„Deklaracje na podatek od środków transportowych” 
w  wersji papierowej są dostępne w  pok. n r 5 Urzędu Miej­
skiego w  Zakliczynie. Wypełnione „Deklaracje...” należy 
składać w  pok. nr 8 I piętro (Dziennik Podawczy). W razie 
jakichkolwiek wątpliwości informacji odnośnie wypełniania 
deklaracji udziela pracownik UM w  Zakliczynie, pok. nr 5 
(parter).

Warto również przypomnieć, że podatnicy są zobowią­
zani wpłacać obliczony w  deklaracji podatek -  bez wezw a­
nia -  na rachunek budżetu właściwej gminy. Dla podatni­

ków mających miejsce zamieszkania lub siedzibę na terenie 
gminy Zakliczyn podajemy num er konta bankowego:

BOŚ O/Tarnów  Nr 11 1540 1203 2001 4270 3855 
0001

Wpłaty można dokonywać za pośrednictwem ban­
ku, poczty jak również w  kasie Urzędu Miejskiego 
w  Zakliczynie (II piętro, pok. nr 17) po odebraniu kwi­
tu w pok. nr 5.

Więcej informacji m ożna uzyskać pod num erem  tel. 
014 632 64 54.

Sporządzających deklaracje prosimy o dokładne spraw­
dzenie stawek podatku. W związku z faktem, że niektóre 
stawki obowiązujące do tej pory były poniżej minimalnej 
granicy wyznaczanej przez Ministra Finansów na rok 2010 
konieczne było ich podwyższenie do minimum obowiązu­
jącego dla całego kraju. (Obwieszczenie Ministra Finansów 
z dnia 6 października 2009 r. w  sprawie stawek podatku od 
środków transportowych obowiązujących w  2010 r.).

Utraciły więc moc uchwały Nr XXIX/235/'O5 Rady Gmi­
ny w  Zakliczynie z dnia 28 listopada 2005 rolcu w  sprawie 
określenia stawek podatku od środków transportowych 
i Nr XVI/107/07 Rady Miejskiej w Zakliczynie z dnia 27 listo­
pada 2007 roku w  sprawie zmiany uchwały Nr XXIX/235/05 
w  sprawie określenia wysokości stawek podatku od środ­
ków transportowych.

Obecnie obowiązuje uchwała Nr XXXIV/288/09 Rady 
Miejskiej w  Zakliczynie z dnia 19 listopada 2009 r. w  spra­
wie określenia wysokości stawek podatku od środków  
transportowych - do pobrania na www.zaldiczyn.pl. Druk 
deklaracji DT-1 i załącznika DT-l/A również jest dostępny 
na www.zaldiczyn.pl.

Agnieszka Kusiak 
Biuro Informacyjno-Doradcze 

Urzędu Miejskiego w Zakliczynie

opr. Anna Kuzera-Majewska

Nazwa Towaru Jm Podaż Cena min Cena śred Cena max Popyt

Notowanie z dnia 2010-01-20: Targowisko Zakliczyn

Jęczmień dt 20.00 50.00 zł 50.00 zł 60.00 zł 5.00
Kukurydza dt 15.00 70.00 zł 70.00 zł 70.00 zł 6.00
Mieszanka zbożowa dt 5.00 50.00 zł 50.00 zł 50.00 zł 2.00
Owies dt 8.00 50.00 zł 50.00 zł 50.00 zł 5.00
Pszenica dt 35.00 50.00 zł 55.00 zł 60.00 zł 10.00
Żyto dt 5.00 50.00 zł 50.00 zł 50.00 z) 2.00
Prosięta para 50.00 200.00 zł 240.00 zł 280.00 zł 30.00
Jajka szt 500.00 0.70 zł 0.80 zł 0.80 zł 500.00
Buraki ćwikłowe 200.00 1.00 zł 1.00 zł 1.20 zł 50.00
Cebula kg 300.00 1.00 zł 1.50 zł 1.80 zł, 50.00
Cytryny kg 50.00 5.50 zł 6.00 zł 6.00 zł 20.00
Czosnek za kq .kg 10.00 10.00 zł 10.00 zł 10.00 zł 2.00
Gruszki kg 100.00 2.50 zł, 3.00 zł 3.00 zł 40.00
Jabłka kg 600.00 1.00 zł 1.50 zł 2.00 zł 200.00
Kapusta biała za kg kg 250.00 1.00 zł 1.00 zł 1.00 zł 50.00
Mandarynki kg 50.00 3.50 zł 4.00 zł 4.00 zł 30.00
Marchew ..kg 200.00 1.00 zł 1.20 zł 1.50 zł 50.00
Pieczarki kg 30.00 7.00 zł 7.00 zł 7.00 zł 20.00
Pietruszka kg 60.00 3.50 zł 4.00 zł 4.50 zł 30.00
Seler .Jsgl 50.00 3.50 zł 3.50 zł 3.50 zł 10.00
Czosnek za szt szt 200.00 1.50 zł 2.00 zł 2.50 zł 30.00
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Walne Zebranie OSP Zakliczyn

Jubileuszowy rok na plus!
Podczas Walnego Zebrania Sprawozdawczego, które 

odbyło się 23 stycznia br., podsumowano jubileuszowy 
rok 135-lecia istnienia jednostki OSP Zakliczyn. W Domu 
Strażaka pojawiło się 46 strażaków na ogólną liczbę 69 
zrzeszonych.

Ze sprawozdań wynika, że w ubiegłym roku jednostka 
uczestniczyła w  70 akcjach ratowniczych, w  tym w gasze­
niu 12 pożarów, w likwidacji 58 miejscowych zagrożeń 
(m. in. 16 wypadków, 6 kolizji, sześciokrotnie usuwa­
no gniazd szerszeni, 16-krotnie przy likwidacji skutków 
powodzi), odnotowano jeden fałszywy alarm, udział 
w ćwiczeniach i wyjazd do akcji powodziowej w gminie 
Wojnicz. Fajermani zabezpieczali ponadto wiele imprez 
masowych oraz brali udział w  szkoleniach i warsztatach.

Jednostka szczyci się tytułem „Uskrzydlonej” i udany­
mi obchodami wielkiego jubileuszu połączonymi z akcję 
promocyjną „Czas na Straż”. W okresie sprawozdawczym 
wyróżnili się: o. Tadeusz Paw łow icz, Tom asz Soból, 
Jakub Soból, M irosław Soból, Marcin Trytek, Seba­
stian  Trytek, W ieńczysław  Paw łow ski, W ładysław  
K iełbasa, W ojciech Wojtas, Błażej M igdał, Robert 
Górski, Tomasz Myrlak i Konrad Jewulski.

W gminnych zawodach sportowo-pożarniczych senio­
rzy zajęli 5 miejsce, natomiast pierwsze zdobyły druży­
ny młodzieżowe - męska i żeńska. OSP pozyskała dwa 
aparaty ochrony dróg oddechowych typu Auer, ubrania 
ochronne i mundury wyjściowe, defibrylator ćwiczebny, 
kamizelkę KED, nosze podbierakowe, zestaw ratowni­
ctwa OSP Rl, detektor gazów TETRA 3, oznakowanie 
miejsca wypadku, dwa kombinezony do pracy w wodzie, 
pom pę szlamową-głębinową, materac próżniowy wraz 
z zestawem szyn próżniowych.

W spotkaniu prowadzonym przez Stanisława Nos- 
kow icza, wzięli udział poseł na Sejm RP dh W iesław

Druh dla druha!

Woda, z-ca Komendanta Miejskiego PSP w Tarnowie st. 
kpt. Robert Kłósek, przedstawiciel Komendanta Miej­
skiego PSP w Tarnowie mł. kpt. Robert N iczyporuk, 
wiceprezes Zarządu Powiatowego ZOSP RP w Tarnowie 
dh Jan K ulinowski, o. Tadeusz Pawłowicz -  Kapelan 
Gminny Strażaków, prezes Zarządu Gminnego ZOSP RP 
dh Tomasz Damian, komendant Gminny dh Stanisław  
Nadolnik, przewodnicząca Rady Miejskiej Władysława 
Kuzera, burmistrz Kazimierz Korman, sekretarz Gminy 
Zakliczyn Janusz Krzyżak, dyrektor RCTiDK Kazimierz 
Dudzik, dyrektor ZSP w Zakliczynie Jerzy Soska i inni 
zaproszeni goście.

Najważniejsze wnioski płynące z zebrania dotyczyły 
sfinansowania rem ontu ciężkiego samochodu pożar­
niczego GCBA Jelcz 04 oraz stolarki okiennej, dyżurki, 
drzwi garażowych, a także izolacji fundamentu, pozyska­
nia środków finansowych na zakup hydraulicznego ze-

Odznaka za 25 lat służby dla Mariana Wiśniewskiego.

Spotkanie poprowadził dh Stanisław Noskowicz.

18
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stawu ratownictwa technicznego i odnowienia podjazdu 
przed garażami. W uznaniu za rzetelną działalność na 
rzecz jednostki udzielono jednogłośnego absolutorium 
Zarządowi OSP.

W swoim słowie poseł Wiesław Woda -  członek jed­
nostki - przypomniał o roli, jaką pełnią strażacy OSP w sy­
tuacjach kryzysowych. Posłużył się przykładem północ­
nej części woj. małopolskiego, gdzie strażacy-ochotnicy 
pomagali przez blisko dwa tygodnie w  usuwaniu skut­
ków awarii sieci elektrycznej. Poruszył problem projektu 
ustawy o wieku strażaka czynnego (planowany jest wiek 
65 lat) oraz zrównania stawki podatku VAT do 7% dla 
wszystkich, którzy kupują sprzęt dla OSP Poinformował 
o mianowaniu dh Tadeusza Try tka  na członka Zarządu 
Wojewódzkiego ZOSP RP w Krakowie. Gratulował sukce­
sów OSP Zakliczyn oraz jej wielkiej roli w  promowaniu 
strażaków w regionie, dziękował władzom miasta i gmi­
ny Zakliczyn za wsparcie jednostek OSP (MV( mn)

Uczestnicy zebrania w Domu Strażaka.

-

GWARANCJA CZYSTOŚCI TWOJEGO OTOCZENIA

oferuje:
Ekskluzywną Bieliznę Damską i Męską 

marki Esotiq i Henderson 
oraz Sztuczną Biżuterię 

Zakliczyn, Rynek 7/5 (I piętro, obok Smakosza) 
Butik czynny:

pon.-wt. 9:00-16:00, śr. 8:00-16:00, czw.-pt. 9:00-16:00, sob. 8:00-13:00 
SERDECZNIE ZAPRASZAMY!

c —
Harmonogram odbioru 

surowców wtórnych 
w roku 2010 MPGK

T A R N Ó W

Zakliczyn, R oztoka
24 lutego; 28 kwietnia, 30 czerwca; 25 sierpnia;
27 października; 29 grudnia

Faściszow a, K ończyska, W róblow ice, Lusław ice
12 lutego; 16 kwietnia; 16 czerwca; 18 sierpnia; 
20 października; 15 grudnia

Filipowice, Stróże, Wesołów, Wola Stroska, Zdonia 
19 lutego; 23 kwietnia; 18 czerwca; 20 sierpnia; 29 paź­
dziernika; 17 grudnia

C harzew ice, Faliszew ice, G w oździec, M elsztyn,.
Z aw ada L anckorońska
18 lutego; 15 kwietnia; 17 czerwca; 26 sierpnia;
28 października; 30 grudnia

B orow a, Ja m n a , O lszow a, P aleśn ica , R uda Ka­
m era ln a , D zierżaniny, B ieśnik, S łona
5 lutego; 9 kwietnia, 11 czerwca, 6 sierpnia, 8 paź­
dziernika, 10 grudnia

kontakt ws. segregacji: tel. 14 630 01 81

M iejskie P rzedsięb io rstw o  G ospodark i 
Kom unalnej Sp. z o. o. 

33-100 Tarnów, ul. Okrężna 11 
e-mail: mpgk@mpgk.pl, www.mpgk.tarnow.pl
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BUDŻETOWA SESJA RADY MIEJSKIEJ
kuibudowa oczyszczalni - inwestycyjny priorytet

27,4 min -  dochody, 32,4 min zł - wydatki, 5 min zł 
deficytu -  tak kształtuje się budżet gminy, uchwalony 
podczas sesji Rady Miejskiej 27 grudnia zeszłego roku. 
Projektu budżetu nie zakwestionowała Regionalna Izba 
Obrachunkowa. Radni nie mieli wielkiego dylematu z po­
działem finansowej puli, praca na komisjach po dom o­
wej lekturze projektu przygotowanego przez burmistrza 
Kazimierza Kormana i skarbnik gminy Urszuli Nowak 

Skarbnik Urszula Nowak i burmistrz 
Kazimierz Korman - współautorzy pro­
jektu budżetu.

przebiegała bez więk­
szych emocji, wszak 
nasi przedstaw iciele 
zgodzili się z sugestią, 
że rozbudow a zakli­
czyńskiej oczyszczalni 
ścieków to rzecz nie 
cierpiąca zwłoki. Ten 
prio ry te t ograniczył 
w szelkie dywagacje 
nad ewentualną zmia­
ną propozycji autorów 
planu tegorocznych fi­
nansów gminy.

S ta łe  e le m e n ty  
budżetu determ inują 
jego kształt: oświata 
i pom oc społeczna 

-  pochłaniają ogromną ilość środków. Na edukację zo­
stanie przeznaczona suma 12,3 min zł, na pomoc socjal­
ną -  6,1 min. Przebudowa wspomnianej oczyszczalni 
pochłonie w tym roku 4,1 min zł, na drogi gminne za­
planowano 432 tys. zł, z czego najwięcej zostanie wyko­
rzystanych na asfaltowanie dróg w Lusławicach -  70 tys.
zł, w  Zdoni -  43 tys. zł, po 30 tys. zł -  w Dzierżaninach, 
Borowej, Bieśniku i Charzewicach, ponadto przebudowa
chodnika na ul. Jagiellońskiej -  37 tys. zł, nowy chod­
nik w Faściszowej -  30 tys., zaś 40 tys. zabezpieczono 
na budowy chodników przy ul. Mickiewicza i Ruchu 

Oporu. 840 tys. zł z udziałem środków unijnych to kwo­
ta przydzielona na wzniesienie krytych trybun stadionu 
Dunajca Zakliczyn. 240 tys. stanowi drugą transzę dotacji 
gminy do wojewódzkiej inwestycji budowy ronda w Roz­
toce. Opracowanie dokumentacji wodociągowej dla Lu- 
sławic, Zakliczyna, części Wesołowa, Kończysk i Zdoni 
kosztować będzie 213 tys. zł, 50 tys. zł wyniesie remont 
elewacji szkoły w Filipowicach. Dotacja dla Regionalne­
go Centrum Turystyki i Dziedzictwa Kulturowego wraz 
z budową parkingu w jam nej obejmuje kwotę 546 tys. 
zł, dla Gminnej Biblioteki Publicznej -  306 tys. zł. To 
tylko niektóre pozycje w finansowym rankingu, z pew­
nością w  ciągu roku kształt budżetu będzie modyfikowa­
ny, również po stronie dochodów. Burmistrz Kazimierz 
Korman podkreśla, że nie jest to łatwy budżet, trzeba 
liczyć się ograniczeniami i oszczędnościami, by zrealizo­
wać priorytety.

Tytuł dla ks. prałata, 
adresy dla promotorów

Tegoroczna sesja Rady Miejskiej miała roboczy, ale 
i uroczysty charakter. Po przedpołudniow ej debacie 
w Domu Strażaka, gdzie po raz kolejny z rzędu nasi 
radni zagłosowali jednomyślnie nad główną uchwała 
określającą tegoroczny plan gminnych finansów, w sali 
głównej ratusza samorządowcy i zaproszeni goście spot­
kali się na Opłatku. Podczas tej uroczystości włodarze 
nadali ks. prałatowi Józefowi Piszczkowi tytuł hono­
rowego obywatela gminy, zaświadczonego stosownym 
certyfikatem. O jego dokonaniach w blisko 20-letniej 
działalności na probostwie w  Zakliczynie obszernie pi­
saliśmy w jednym z zeszłorocznych num erów Głosicie­
la. Laureat honorowego tytułu dziękował za uznanie ze 
swoistym poczuciem humoru: - Jestem dum ny z  historii 
tego m iasta sięgającej wczesnego średniowiecza. Cie-
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Samorząd docenił też Adama Gancarka. W imieniu ZF Gwoździec adres odbiera Agata Nadolnik.

szę się, że dzięki władzom samorządowym odzyskało 
praw a miejskie i ta dum a jeszcze wzrosła. Obywate­
lem to jest ten, który narodził się tutaj, wzrastał w tej 
społeczności. Honorowym obywatelem może być ktoś, 
kto polubi tę miejscowość, polubi tych lu d zi... Jed n a  
pani, jeszcze żyła p a n i Mroczkowska, pow iedział mi 
na początku: - Niech nas ksiądz polubi. Ja k  się przy­
chodzi to ani oni, ani ja  ich nie znałem. Starałem się 
polubić Zakliczyn, tych otwartych ludzi, którzy chcą 
pom óc, wyjść naprzeciw. Zaw iązują  się sym patie 
i wtedy można powoli wrastać w to obywatelstwo. Nie 
spodziewałem się tego tytułu, jest to zaszczyt. Przyby­
łem z  daleka i staję się obywatelem. Serdecznie chcę 
podziękować i obiecuję, że będę starał się tak zacho­
wywać, żeby nie splam ić tego imienia. Jestem  w tym 
wieku, że nie bardzo się to da. Skoro zrobiliście mnie 
obywatelem, to przyjmijcie mnie jako obywatela!Podczas świątecznego popołudnia nagrodzono również osoby, które przyczyniły się swoją aktyw­nością do promocji naszej ziemi. Stosowne adresy otrzymali: M ariusz Ch ryk  - właściciel Winnicy Za­wisza, Adam  G ancarek -  gospodarz Bacówki UAM w Jamnej, Stanisław Kusiak -  instruktor RCTiDK, fo­tografik, kurator wielu wystaw fotografii artystycznej, 
Agata Nadolnik - w imieniu Zespołu Folklorystyczne­go „Gwoździec” oraz państwo Lidia i Stanisław Ziół­
kowscy - właściciele gospodarstwa agroturystycznego

w Kończyskach, laureaci plebiscytu „Odkrywanie Małopolski”.O płatkow e sp o tk a ­nie za szczy cili sw oją obecn ością o . Ja n  W. 
Góra, obchodzący 35-le- cie posługi kapłańskiej, 
o. A n drzej C h le w ic k i  z Jam n ej, w icew ojew o­da S ta n is ła w  S o r y s , starosta tarnowski M ie­
czysław Kras, przewod­niczący Rady Pow iatu Tarnowskiego Sylwester 
G ostek, radny RPT Wła­
dysław Żabiński i olim­pijczyk M a re k  G o łą b  -  honorow i obywatele gminy. Oprawę muzycz­ną zapewnił zespół DeLa- Core Musica Stanisława  
Z ięb y, a o dobór i pre­zentację na stołach świą­tecznego menu postarała się obsada Klubu Spytko.(mn)

O. Góra obchodzi
35-lecie kapłaństwa.

Opłatki poświęcił 
ks. Paweł Mikulski.

Nagroda dla Stanisława Kusiaka.

Starosta Kras poch walił się jed­
nomyślnym - po raz pierwszy w 
kadencji - budżetem powiatu. Życzenia od posła Wody.
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MUZYCZNA OPRAWA WESEL ■ nowo powstały zespół muzyczny

DeLaCore Muska
- to połączenie wieloletniego doświadczenia i entuzjazmu młodości, doskonała znajomość tradycji

i obrzędów weselnych, muzyka dostosowana do każdej grupy wiekowej, efekty świetlne, stylizowane stroje...

Zespół tworzą:
Stanisław Ziębo - dyrygent Strażackiej 
Orkiestry Dętej w Filipowicach - 
saksofon, klarnet, organy, śpiew, 
tel.014-65-16-634, kom. 889-680-053 
Monika Malik - saksofon, śpiew 
Anna Zięba - puzon, śpiew
Grzegorz Zięba - trąbka, organy

www.delacoremusica.pl

PRACE WYKOŃCZENIOWE
adaptacja poddaszy 

instalacje elektryczne 
flizy, terakota 

malowanie, szpachlowanie 
DOCIEPLANIE BUDYNKÓW

DAR-BUD
Dariusz Rylewicz
Zakliczyn, ul. Malczewskiego 32
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ZNANI-NIEZNANI

Prezes Janina Bolechala podczas 
seniorskiego Opłatka.

Wesoły autobus
Po 36 latach odeszła na 

zasłużoną emeryturę. Ta 
znana i łubiana polonistka 
ze stróskiej szkoły nie po­
trafi siedzieć z założonymi 
rękami, kipi energią, więc 
w pewnym momencie po­
stanowiła dać jej upust, 
wysyłając wici do skrzyk­
nięcia się grona mniej lub 
bardziej znajomych w for­
malną grupę działania. Po­
czątkowo było ich 13, teraz 
Klub Seniora działający przy 
RCTiDK, liczy już blisko 90 
pasjonatów twórczego spę­
dzania wolnego czasu. Spo­
tykają się raz w miesiącu, by 
porozmawiać, pośpiewać, 

powspominać, snuć plany na przyszłość albo odprawić... 
huczne imieniny. Często wyjeżdżają wesołym autobusem 
w daleką podróż...

Janina Bolechała - wspomniana prezes klubu - zna ten 
globtroterski Idimat, bywała tu i ówdzie, Paryż zna jak włas­
ną kieszeń, pielgrzymowała do Lourdes... Żyłka podróżni­
cza wielce się przydała; propozycja wspólnych wypadów 
padła na podatny grunt. Udało się zdobyć trochę grosza 
z zewnątrz, zaś pani Janina uczynnie podjęła się trudu pro­
wadzenia stosownej dokumentacji pomocowych progra­
mów i sporządzania wniosków, co nie jest bez znaczenia. 
Nie od dziś wiadomo, że w grupie konieczny jest lider.

„Wesoły Autobus” to tytuł pierwszego projektu wspar­
tego Programem „Działaj Lokalnie” pod egidą Centrum 
Animacji Społecznej „Horyzonty”. Zwiedzili wówczas wiele 
pięknych zakątków kraju. Tak im się spodobało, że organi­
zowali kolejne wycieczki, nie szczędząc grosza ze skrom­
nych rent i emerytur. Poczuli, że są potrzebni, że zdrówko 
ma się lepiej, że wspólnie spędzony czas ich napędza i mo­
tywuje, a rodziny ze zrozumieniem podchodzą do tej pasji. 
Zresztą małżeńskich par tutaj nie brakuje.

Kolejnym przedsięwzięciem w ramach tegoż programu 
CAS były „Podróże kulinarne z Jaśkiem Fasolą”. Jak sama 
nazwa wskazuje, celem wycieczek była promocja naszego 
Idealnego produktu. Fasolę zabrali ze sobą jako suwenir do 
Leżajska, gdzie uczestniczyli w pięknym koncercie organo­
wym, wręczali go w Łańcucie, a w Zatorze na Święcie Karpia 
przygotowali fasolowo-warzywne koreczki i inne potrawy 
z „jaśka”, którymi zachwycali się uczestnicy imprezy. Pokło-

Słońce i humory zazwyczaj dopisują. Pani Janina i je j siostra (z prawej) podczas wizyty w Szczyrku.

Koreczki z  jaśkiem na Święcie Karpia w Zatorze. Jasełkowe stroje pierwsza klasa.
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Hulanki i swawole.

siem  tej wizyty jest naw iązana w spółpraca z „Miłośnikami 
w olnego czasu” z Zatora, a w  Kończyskach - zmyślnie poże­
n iona fasola z karpiem . Tę oryginalną potraw ę degustow a­
no  ze sm akiem  podczas ludow ej zabawy z przyśpiewkami 
i potańców ką. Mimo fiasku podróży d o  Krynicy, z pow odu 
fatalnej aury, d o  Szczyrku dojechali bez przeszkód. Gościli 
w  pensjonacie Marcus Cafe, oprow adzani po  okolicy przez 
siostrę pan i Janiny. W międzyczasie seniorzy przymierzali 
się d o  adaptacji Z ielonej Świetlicy, ale spraw a upad ła  p o  
przejęciu tego te renu  przez pobliską szkołę, n o  i rzecz jas­

na, nadal podróżow ali, m im o że grantow e wsparcie już się 
pokończyło.

- W ypoczyw aliśm y w  B uko w in ie  Tatrzańskiej, ko rzy ­
stając z  ciepłych źródeł, zw iedza liśm y  Szczawnicę, D ębno 
z  za b y tk o w y m  kościółkiem . N ie za b rak ło  nas n a  Święcie 
Fasoli, często w a liśm y  tu rystó w  w yb o rn ym i w ę d lin a m i 
i d o m o w y m i c ia sta m i - wym ienia pani prezes. - Seniorzy  
um ie ją  się baw ić, co dostrzega m ło d e  p oko len ie , k tóre  
często n a m  tow arzyszy. Z organ izow a liśm y  trzy  za b a w y  
taneczne, braliśm y u d zia ł w  obchodach Św ięta N iepodle­
głości - w  Sztafecie Pam ięci, z a  co o trzym a liśm y  d yp łom  
o d  ko ła  SKKT-PTTK Compass.

W  tej radosnej grupie pod  wezwaniem liczą się właściwe 
relacje międzyludzkie: przyjaźń, życzliwość, dziarscy seniorzy 
stawiają na aktywność, inwencję, hum or i pomysłowość. Ciągle 
ich przybywa, bo zarażają energią... Ostatnio dołączyła do nich 
szczególna para, na co dzień mieszkający w  Londynie i w  Ełku. 
Oboje liczą po  80 lat, pan Zdzisław - właściciel zakliczyńskiej ka­
mienicy, to były więzień sybiracki i weteran Armii Krajowej.

Klub jest znany nie tylko w  okolicy, p isują o  nim  m e­
dia, rów nież te ponadreg ionalne, mieli audycję w  studiu 
tarnow skiego radia RDN-Małopolska. Nowy rok rozpoczęli 
z przytupem , połam awszy się opłatkiem  urządzili w  ra tu ­
szu św ietną zabaw ę karnawałową, po łączoną z jasełkami. 
Oj, działo się, działo! To tak na dobry  początek, z w iosną 
znow u ruszą w  Polskę! (mn)

(TSpółdzielnia Pracy Budownictwa^

33-100 Tarnów, ul. Zamkowa 2
tel. (014) 626 86 64,626 85 84, fax (014) 626 89 67

Prezes: (0600) 380 513

Betoniarnia Zakliczyn: (014) 66 534 26
Żwirownia Janowice: (0603) 206 595

- kręgi i rury żelb. i beton, śr. do 200 cm
- nakrywy studź.
- krawężniki
- obrzeża
- płytki
- płyty IOMB
- korytka ściekowe
- beton towarowy i zaprawy
- kruszywo
i inne wg zamówienia
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Sporna droga
Szanowna Redakcjo,
piszę w  imieniu mieszkańców drogi nr 315 we wsi We- 

sołów w gm. Zakliczyn, z apelem i prośbą o publikację ni­
niejszego listu w „Głosicielu”, który to dotyczy sprawy ciąg­
nącej się od przeszło 5 lat na terenie wsi Wesołów Spróbuję 
nakreślić w ogólnym zarysie charakter sprawy.

Dotyczy ona wspomnianej drogi nr 315, która stała 
się spornym elementem życia między rodziną Stępków 
a mieszkańcami korzystającej z tejże drogi. Problemem, jaki 
wysuwa się na pierwszy plan, jest bezradność wobec po­
czynań rodziny Stępków. Pani Stępek chce usilnie dopro­
wadzić do zamknięcia tej drogi i skutecznie innym miesz­
kańcom utrudnić życie. Każdy właściciel działki przy drodze 
315 ma podobną sytuację, że jakaś część działki zawiera się 
w tej drodze i każdy z nich szanuje taką sytuację, natomiast 
pani Stępek, do tego wraz z rodziną Mendlów, swojej części 
absolutnie oddać nie zamierzają, stosując wyszukane meto­
dy całkowitego odcięcia dla innych użytkowników do ich 
części drogi. Działka państwa Stępków zlokalizowana jest 
na początku tej drogi, więc automatycznie zarówno próba 
wjazdu, jak i wyjazdu spotyka się z szeregiem utrudnień. 
Początkowo Stępkowie założyli szlaban, następnie dosta­
wiona została brama zamykana na kłódkę, a na nawierzch­
nię wysypywali gruz, gwoździe i druty. Obecnie założyli 
ogrodzenie, wbijając metalowe słupki w połowie drogi 
(proszę sobie wyobrazić, że cały odcinek drogi od Woli 
Stróskiej aż do opisywanego miejsca jest przejezdny w całej 
szerokości drogi, a tu nagle na wysokości domu państwa 
Stępków pół drogi znalazło się za ogrodzeniem, a drugie 
pół nie pozwala na przejazd praktycznie żadnemu pojazdo­
wi, nie wspominając o karetce pogotowia, straży pożarnej, 
radiowozie policyjnym, śmieciarce czy pojeździe osobo­
wym lub rolniczym, a przecież mieszkańcy do życia i pra­
cy potrzebują korzystać z wyżej wymienionych pojazdów 
nie tylko w obrębie własnych działek, ale także poza nimi). 
Poczynania pani Stępek doprowadziły do tego także, że go­
spodarstwa nie mogą dowieźć paszy dla bydła, nie może 
dojechać mleczarka, a ludzie przeżywają tragedię.

Przeciwko pani Stępek i jej działaniom było kilka spraw 
w sądzie zakończonych dla niej negatywnie, ale pani ta nie 
respektuje żadnego postanowienia sądu, jeśli dla niej nie 
jest korzystne. Pisze szkalujące pisma do różnych instytu­
cji, przedstawiając siebie jako ofiarę sporu i nie czekając na 
rozstrzygnięcia sama podejmuje radykalne działania, aby 
zniszczyć dotychczasowe życie i dorobek innym mieszkań­
com, a urzędy zapomniały, że droga dla mieszkańców być 
musi skoro dostają oni pozwolenia na budowę i działalność 
gospodarczą.

Pokrzywdzeni mieszkańcy cały czas uważali, że droga ta 
jest gminna, ponieważ gmina ją modernizowała, odśnieża­
ła, żwirowała. Teraz nagle umywa ręce i okazuje zdziwienie 
i niemoc oraz współczucie. Mieszkańcy ci szukali pomocy 
w różnych instytucjach. Każda z nich problemu wysłuchała 
i... odsyłała dalej. Gdziekolwiek się nie zwrócono o pomoc, 
twierdzono, że sprawa ta przekracza kompetencje danej in­

stytucji. Połączenie takiej sytuacji z bezradnością mieszkań­
ców oraz bezkarnymi działaniami państwa Stępków tworzy 
pewien życiowy absurd w państwie prawa połączony z pa­
radoksem bezsilności władz. Tego inaczej określić się nie 
da. Państwo Stępkowie śmieją się każdemu w oczy, zarów­
no urzędnikom, jak i mieszkańcom, twierdząc, że im nic 
zrobić nie można, bo oni mają prawo do własności tego 
fragmentu drogi. O tyle owo prawo do własności byłoby ar­
gumentem, o ile nie jeden z ostatnich wyroków sądowych, 
w którym to mieszkańcy mają prawo do swobodnego ko­
rzystania z drogi na prawie zasiedzenia. I tu wkracza opisy­
wana wcześniej sytuacja. Po tym wyroku państwo Stępko­
wie, nie licząc się z nikim, tym bardziej z prawem, wstawili 
w połowie drogi fragment ogrodzenia. Wszyscy mieszkańcy 
tej drogi mają prawa własności, ale dla dobra społecznego 
przekazali ją gminie, by móc wspólnie drogę użytkować. 
Nasuwa się pytanie, co by było gdyby sprawy posunęły się 
dalej? Kolejne wyroki wobec państwa Stępków inicjowałyby 
bardziej radykalne działania z ich strony. Kto tej kumulacji 
mściwości i głupoty ludzkiej mógłby powiedzieć „stop”? To 
pytanie nie zna odpowiedzi po dzień dzisiejszy.

Powyżej przedstawiłam jedynie ogólny zarys tego prob­
lemu. Przypominam, że spawa ta ciągnie się od 5 lat! Każdy 
zadaje sobie pytanie: gdzie jest gmina, jaka jest rola wła­
dzy i egzekucja prawa w tej kwestii? Przedstawiona sytua­
cja sporna nie jest problemem między dwiema stronami 
-  państwem Stępków i mieszkańcami przy drodze nr 315. 
To także problem całej gminy. Sporna droga stanowi ele­
ment zagospodarowania przestrzeni Gminy Zakliczyn. 
Była przedmiotem działań Gminy, istnieje w  dokumentach 
i opracowaniach graficznych dotyczących obszaru gminy, 
stanowi element związany z wydawaniem postanowień, 
zezwoleń itp. Dlaczego więc w kontekście tak trudnej sy­
tuacji spornej władze Gminy oddają w  ręce mieszkańców 
ten problem i swoją biernością działania utrudniają życie 
mieszkańców? Tak więc bierność Gminy w tej kwestii bar­
dziej ją komplikuje. Rolą każdej Gminy jest rozwiązywanie 
problemów społecznych, a ten problem jest jak najbar­
dziej także problemem władz Gminy Zakliczyn. Ale od 5 lat 
urzędnicy nic nie zrobili w tej kwestii. Sam Zakliczyn po­
siadając prawa miejskie, bogatą historię i cieszący się duża 
popularnością turystyczną traci na znaczeniu i renomie, 
jeżeli w jego obrębie dzieją się takie problemy, jak wyżej 
przedstawiony. Jest to problem nieograniczony tylko do kil­
ku rodzin i kilkunastu metrów drogi, ale to duży problem 
lokalny. Nie dzieje się to „od wczoraj”. To kilka lat walki 
zwykłych mieszkańców o prawo do spokojnej egzystencji 
i pracy. Ale samych mieszkańców.

Apeluję i proszę. Może „Głosiciel” stanie się tym ogni­
wem, który połączy wspólne działania pokrzywdzonych 
mieszkańców z działaniami władz Gminy? Moją intencją 
nie jest wyliczanie mściwych zachowań państwa Stępków, 
nieliczenia się ich z prawem i wyrokami sądowymi, z dzia­
łaniami jakie mają miejsce w Wesołowie, bo to widać go­
łym okiem. Wystarczy zobaczyć, co dzieje się na spornym 
odcinku drogi obecnie. Moją intencją jest otworzenie oczu 
urzędnikom na ten problem, którzy albo nie potrafią, albo 
nie chcą widzieć tego co się dzieje na obszarze ich działań
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i obowiązków. To przykre, ale prawdziwe. Mam nadzieję, 
że przytoczone przeze mnie poniższe słowa pozwolą na 
zwrócenie się redakcji „Głosiciela” w sprawie pokrzyw­
dzonych mieszkańców zarówno do władz, jak i innych lu­
dzi: „Głosiciel” czasami stał się „mocnym narzędziem we 
władaniu” - przekonała się w ciągu tych 13 lat nie jedna 
osoba oraz kolejne władze gminy (http://www.zakliczyn.iap. 
pl/?id=43044&location=f&msg=l). Oby to narzędzie i dzisiaj 
nie straciło swej mocy, bo pokrzywdzonym mieszkańcom 
do tej walki jej brakuje.

Z poważaniem, Cecylia Węgrzyn

Od redakcji: Odpowiadając na apel Czytelniczki, za ­
mieszczamy wyjaśnienie Urzędu Miejskiego, polem ikę 
państwa Stępków przedstawimy w następnym wydaniu 
naszego pisma.

Stanowisko Gminy Zakliczyn
w sprawie drogi nr 315 w Wesołowie

Nawiązując do zapytania redakcji „Głosiciela” w spra­
wie wyjaśnienia sporu dotyczącego drogi nr 315 w We­
sołowie, Urząd Miejski w Zakliczynie pragnie przedstawić 
mieszkańcom Gminy rzetelne i obiektywne wyjaśnienie 
problemu. Przedmiotowa droga, oznaczona pierwotnie 
jako działka nr 315 o powierzchni 0,67 ha, stanowiąca 
w całości drogę, wydzielona została geodezyjnie w  trakcie 
kompleksowych uwłaszczeń w trybie przepisów ustawy 
z dnia 26 października 1971 roku o uregulowaniu włas­
ności gospodarstw rolnych, a następnie wpisana została 
w ewidencji gruntów na rzecz Gminy Zakliczyn. Droga 
ta, uchwalą Nr IV/16/88 Wojewódzkiej Rady Narodowej 
w Tarnowie z dnia 23 listopada 1988 roku zaliczona zo­
stała do kategorii dróg gminnych otrzymując Nr 4345060 
i nazwę „Pod górą”.

Z drogi tej nieprzerwanie i w  nieograniczonej formie 
korzystali mieszkańcy Wesołowa, a także innych miej­
scowości dojeżdżając do siedlisk gospodarczych i pól 
uprawnych. Jednak rozpoczęty w  2004 roku spór sąsiedz­
ki spowodował ograniczenie przez Państwa Stępków
-  roszczących sobie prawo własności do części tej działki
-  dostępu do przedmiotowej drogi. Mając na względzie 
interes mieszkańców korzystających dotychczas z drogi 
samorząd Gminy Zakliczyn podjął działania w celu ure­
gulowania stanu prawnego tej nieruchomości. Jako pod­
stawę swych działań Gmina przyjęła zapisy art. 73 ustawy 
z dnia 13 października 1998 r. Przepisy wprowadzające 
ustawy reformujące administrację publiczną, mówiące, że 
„nieruchomości pozostające w  dniu 31 grudnia 1998 
r. we władaniu Skarbu Państwa lub jednostek samo­
rządu terytorialnego, nie stanowiące ich własności, 
a zajęte pod drogi publiczne, z dniem 1 stycznia 1999 
r. stają się z mocy prawa własnością Skarbu Państwa 
lub właściwych jednostek samorządu terytorialnego 
za odszkodowaniem”. Tym samym w październiku 2005 
roku Wójt Gminy Zakliczyn skierował wniosek do Woje­
wody Małopolskiego o wydanie decyzji stwierdzającej, że 

Gmina Zakliczyn nabyła z mocy prawa własność działki nr 
315, położonej w  Wesołowie, a stanowiącej drogę publicz­
ną.

Począwszy od tej daty Wojewoda Małopolski prowadził 
skomplikowane postępowanie administracyjne, w trakcie 
którego działka nr 315 podzielona została na nowe nieru­
chomości oznaczone numerami od 315/1 do 315/16. Osta­
tecznie w  lipcu 2008 roku Wojewoda Małopolski wydał 
szesnaście oddzielnych decyzji stwierdzających, że działki 
ewidencyjne oznaczone numerami od 315/1 do 315/16 
położone w miejscowości Wesołów stały się z mocy prawa 
własnością Gminy Zakliczyn.

Od decyzji Wojewody dotyczących prawa własności 
działek nr 315/2, 315/9, 315/13, 315/14, 315/15, 315/16 od­
wołali się uczestnicy postępowania, a organ odwoławczy 
w osobie Ministra Infrastruktury uchylił zaskarżone decyzje 
i przekazał sprawę do ponownego rozpatrzenia przez or­
gan I instancji, czyli przez Wojewodę Małopolskiego. De­
cyzja Ministra Infrastruktury zaskarżona została przez Gmi­
nę Zakliczyn do Wojewódzkiego Sądu Administracyjnego 
w Warszawie, jednak wyrok Sądu z dnia 20 października 
2009 roku nie uwzględnił racji Gminy Zakliczyn, stwierdza­
jąc, że rozstrzygnięcie sprawy wymaga przeprowadzenia 
postępowania wyjaśniającego.

Uwzględniając powyższe Wojewoda Małopolski jest 
obecnie w  obowiązku ponownie przeprowadzić postę­
powanie administracyjne w zakresie spornych działek. 
Według posiadanych przez Urząd Miejski w  Zakliczy­
nie informacji z końca stycznia 2010 roku postępowa­
nie zostanie wznowione przez Wojewodę po zwrocie 
całości akt sprawy przez Ministra Infrastruktury.

Nadmienić należy że równocześnie toczyły się oddzielne 
postępowania adminisU-acyjne prowadzone przez Starostę 
Tarnowskiego wynikające z roszczeń odszkodowawczych 
złożonych przez właścicieli tych nieruchomości, dla któ­
rych decyzje Wojewody Małopolskiego stały się ostateczne. 
Realizując obowiązek wynikający z przedmiotowych decyzji 
Burmistrz Miasta i Gminy Zakliczyn wypłacił dotychczas od­
szkodowania w łącznej wysokości 24.188 złotych.

Rozumiejąc problem mieszkańców korzystających z opi­
sywanej drogi, musimy jednocześnie stwierdzić, że Gmina 
obowiązana jest poruszać się w  granicach swoich kompe­
tencji i nie ma prawnych możliwości ingerowania w wyroki 
niezawisłych sądów, a tym bardziej w  wymuszanie egzekwo­
wania postanowień sądowych w zakończonych bądź toczą­
cych się w powyższej sprawie postępowaniach cywilnych.

Wyrażamy nadzieję, że powyższe wyjaśnienia w spo­
sób jednoznaczny wskazują, że Gmina Zakliczyn nie była 
biernym obserwatorem w opisywanej sprawie, lecz zrobiła 
wszystko co było prawnie możliwe w zakresie uregulowa­
nia własności przedmiotowej drogi. Niemniej - w  przypad­
ku woli wyrażonej przez zwaśnione strony - Gmina Zakli­
czyn jest gotowa podjąć się roli mediatora w rozwiązywa­
niu bieżących problemów narosłych wokół tej sprawy.

Z poważaniem, 
Janusz Krzyżak 

Sekretarz Gminy Zakliczyn
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Pracodawco - ffl co w Twojej firm ie znajdzie inspektor PIP?
CO OKREŚLA MINIMALNĄ TEMPERATURĘ W BIURZE?

Obowiązek pracodaw cy zapewnienia pracownikom 
w miejscu pracy odpowiedniej temperatury ma charak­
ter bezwzględny i tylko przesłanki technologiczne mogą 
usprawiedliwiać wyjątki w  tym zakresie. Nie ma tu zna­
czenia ani pora roku, ani sytuacja ekonomiczna praco­
dawcy. W godzinach pracy należy zapewnić odpowiednią 
temperaturę we wszystkich pomieszczeniach pracy w bu­
dynku. Temperatura w pomieszczeniach pracy powinna 
być na tyle komfortowa, aby zbędne było stosowanie 
specjalnej odzieży.

Środowisko term iczne pracy
Pracodawca jest zobowiązany zapewniać pomieszcze­

nia pracy odpowiednie do rodzaju wykonywania prac 
i liczby zatrudnionych osób oraz zagwarantować odpo­
wiednią temperaturę, czyli środowisko termiczne pracy.

Środowisko termiczne pracy to inaczej warunki ciep­
lne miejsca pracy człowieka. Jest ono ważnym czynni­
kiem wpływającym na samopoczucie, zdrowie i wydaj­
ność pracy pracownika, jak również bezpieczeństwo i hi­
gienę pracy.

Uwaga!
W pomieszczeniach pracy należy zapewnić temperatu­

rę odpowiednią do rodzaju wykonywanej pracy (metod 
pracy i wysiłku fizycznego niezbędnego do jej wykona­
nia), nie niższą niż 14°C (287 K), chyba że względy tech­
nologiczne na to nie pozwalają. Natomiast w  pomiesz­
czeniach pracy, w których jest wykonywana lekka praca 
fizyczna, i w  pomieszczeniach biurowych, temperatura 
nie może być niższa niż 18°C (291 K).

Orzecznictwo
Warto w  tym miejscu również przytoczyć wyrok Na­

czelnego Sądu Administracyjnego w Białymstoku z 20 
września 2001 r., w któiym sąd ten stwierdził, że „od­
stąpienie przez pracodawcę od wykonania obowiązku 
zapewnienia pracownikom odpowiedniej tem peratuiy 
w  pomieszczeniach pracy może być usprawiedliwione 
względami technologicznymi, a nie jego sytuacją ekono­
miczną” (SA/Bk 75/01, Pr. Pracy 2002/3/35).

Podstaw a praw na
Przepisy BHP w zakładach pracy, dotyczące w szcze­

gólności:
obiektów budowlanych, 
pomieszczeń pracy, 
procesów pracy, 
pomieszczeń i urządzeń higieniczno- sanitarnych 
zawiera rozporządzenie Ministra Pracy i Polityki So­

cjalnej z 26 września 1997 r. w sprawie ogólnych przepi­
sów bezpieczeństwa i higieny pracy (Dz. U. z 2003 r. nr 
169, poz. 1650 z późn. zm.).

Ul. Konarskiego 1 6, 33-100 Tarnów, te l: (14) 655 36 35
P rzed s ta w ic ie l re g io n a ln y : W ojciech O g onek, kom : 6 0 6  3 8 9  3 9 8

GABINET DENTYSTYCZNY
Domosławice 29 (budynek starej szkoły) 

lek. dentysta Karolina Horzymek 
przyjmuje:

p o n ie d z ia łe k  14 .00-19 .00

w to re k  10 .00-14 .00 , ś ro d a  14 .00-18 .00

so b o ta  10 .00-13 .00  co  d ru g a  w  m -cu

Rejestracja telefoniczna: 0 602 378 777 
Zapraszamy!

Bezpłatne usługi w ramach ubezpieczenia NFZ.

28 GŁOSIOTŁ styczeń - luty 2010



PORADNIK

Niebezpieczne odpady
Niemalże przy każdym rem oncie czy konserwacji 

urządzeń, maszyn powstaje szereg odpadów także i tych 
niebezpiecznych, tale dla naszego zdrowia, jak i środowi­
ska naturalnego. Przy każdym lakierowaniu i nakładaniu 
powłok malarskich, zachodzi potrzeba zabezpieczenia 
elementów, których nie mamy zamiaru pomalować bądź 
też przypadkowo zabrudzić. Dostępna jest szeroka gama 
środków do zabezpieczenia przedmiotów przy malowa­
niu. Są wśród nich np. folie osłonowe, papiery pakowe, 
taśmy samoprzylepne itp. Jeśli są one fabrycznie zapako­
wane i nie używane nie stanowią problemu, ale gdy taki 
materiał zostaje ubrudzony np. farbą, lakierem, oczywi­
ście zmienia to postać odpadu na niebezpieczny. Jeśli 
lakier czy farba nie są substancjami niebezpiecznymi to 
analogicznie ich pozostałości tymi substancjami również 
nie są.

Materiały osłonowe zabrudzone wyschniętymi farba­
mi czy lakierami powinno się kwalifikować jako odpad 
inny niż niebezpieczny, podobnie jak stare meble pokry­
te lakierem, jednakże istnieje wiele farb na naszym ryn­
ku, które w swoim składzie zawierają substancje toksycz­
ne jak i metale ciężkie, dlatego takie materiały są kwalifi­
kowane jako niebezpieczne.

Obecnie cztery metale ciężkie są uznawane za nie­
bezpieczne dla środowiska naturalnego. W dyrektywie 
europejskiej 97/138/CE z lutego 1997 roku dotycząca 
odpadów opakowaniowych, ujęte są również pochodne 
metali ciężkich często wchodzące w skład farb. Metale te 
to: ołów, kadm, rtęć oraz chrom (VI). Dla opakowań za­
wartość tych metali nie może przekroczyć następujących 
poziomów: 600 ppm (cząsteczka na milion) wg przepi­
sów z dnia 30/06/1998, 250 ppm  wg przepisów z dnia 
30/06/1999 oraz 100 ppm  z przepisów 30/06/2001. 
W większości przypadków farby certyfikowane przez pro­
ducentów spełniają wymagania w  zakresie: odzyskania 
energii, spełnienia limitów zawartości metali ciężkich. 
Często jednak trudno jednogłośnie określić czy dany 
materiał jest odpadem niebezpiecznym, gdyż wiele farb 
i lakierów z tytułu zawartości substancji lotnych jest nie­
bezpieczna, ale w  czasie malowania część ich odparo­
wuje, a po wyschnięciu powłoki malarskiej zawiera ich 
śladowe ilości. Tak długo jak opakowanie pozostaje za­
brudzone farbą, pozostaje ono odpadem. Niezbędne jest 
więc sortowanie opakowań przed wyrzuceniem. Obniża 
to koszty składowania i zapewnia spełnianie wymogów 
regulacji prawnych. Dlatego tak ważne jest, aby każdy 
konsument dokonujący zakupu farb bądź też wy­
rzucając opakowanie po nich i materiały zabezpie­
czające zastanowił się czy można te odpady wrzucić 
do kosza przydomowego na odpady komunalne, czy 
zbierać do specjalnych pojemników na odpady nie­
bezpieczne.

Jednak zanim opakowania zawierające farby płynne 
trafią do specjalnych pojemników, zaleca się ich przepłu­
kanie rozcieńczalnikiem. Najlepiej kilka razy z mniejszą 

ilością rozpuszczalnika, niż raz z większą objętością tego 
płynu. Następnie należy ustawić opakowanie wylewem 
do dołu i zaczekać aż wyschnie. Nigdy nie zamykać opa­
kowania, ponieważ opary rozpuszczalnika mogą być nie­
bezpieczne i wtedy można je zgnieść.

Kolejnym odpadem  niebezpiecznym powstającym 
powszechnie w  rolnictwie są opakowania po środkach 
ochrony roślin, gdyż stanowią one źródło zagrożenia dla 
zwierząt oraz wszystkich elementów środowiska natu­
ralnego. Pestycydami skażone są wszystkie ekosystemy 
środowiska (powietrze, woda, gleba). Pośrednio prze- 
dostają się one do roślin, organizmów zwierząt dziko 
żyjących i hodowlanych, a w konsekwencji również do 
żywności. Zgodnie z zaleceniami etykiety-instrukcji sto­
sowania środków ochrony roślin, rolnik ma obowiązek 
zwrotu opakowań toksycznych i bardzo toksycznych dla 
ludzi, pszczół i organizmów wodnych do punktu sprze­
daży, w którym dany środek został zakupiony. Sprzedaw­
ca środków ochrony ma obowiązek przy sprzedaży pesty­
cydu pobrać kaucję i oddać ją, gdy opakowanie zostanie 
zwrócone do sklepu.

Należy pamiętać, iż nie wolno pod rygorem 
grzywny oddać ich do punktu zbiórki czy składowa­
nia odpadów komunalnych, gdyż składowiska takie 
nie są odpowiednio przystosowane do przyjęcia ta­
kiego odpadu. Całkowicie niedopuszczalne jest też 
spalanie opakowań po pestycydach w piecach, czy 
wykorzystanie ich do innych celów jako materiał 
wtórny.

Polskie Stowarzyszenie Ochrony Roślin opracowało 
program, którego celem było opracowanie komplekso­
wego systemu zbiórki, odzysku i unieszkodliwiania opa­
kowań po środkach niebezpiecznych. Do głównych zale­
ceń wynikających z założeń tego programu są:

każde opakowanie ośrodkach ochrony roślin powin­
no być dokładnie opróżnione z zawartości,

opakowania nadające się do mycia powinny być trzy­
krotnie przepłukane wodą, a popłuczyny wlane do zbior­
nika opryskiwacza z cieczą użytkową,

opróżnione i przepłukane opakowania należy gro­
madzić w worku foliowym lub pojemniku plastikowym 
i przechowywać z dala od dostępu osób niepowołanych, 

miejsca przechowywania należy zabezpieczyć przed 
kradzieżą, następnie opróżnione, oczyszczone i zabez­
pieczone opakowania należy dostarczyć do najbliższego 
punktu sprzedaży środków ochrony roślin, który jest 
przygotowany do odbioru opakowań.

Odbiorcą odpadów tego ogólnopolskiego systemu 
odbioru i unieszkodliwiania opakowań ośrodkach ochro­
ny roślin jest firma „Remondis” . Dotychczas nasze po­
stępowanie w  stosunku do nas samych czy natury było 
nie zadowalające, ale możemy to zmienić, gdyż odpady 
niebezpieczne potrzebują kilkunastu lat na rozkład, więc 
jeśli nie zdążą nam zaszkodzić, to skażą środowisko ko­
lejnym pokoleniom.

Marzena Kierczak
Źródło:www.remondis.pl, ochrona środowiska.eu
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Rakotwórcze dachy
Każda gmina boryka się z problemem usunięcia z cało­

ści regionu płyt wykonanych z azbestu, jak na razie jest to 
dość kosztowna inwestycja, dlatego też co roku procesowi 
utylizacji poddawane jest zaledwie kilka, kilkanaście bu­
dynków pokrytych eternitem. Azbest jest nazwą handlową 
grupy minerałów włóknistych, które pod względem che­
micznym są uwodnionymi krzemianami różnych metali. 
W zależności z jakim metalem krzemiany tworzą związek 
wyróżnia się kilka typów azbestu o różnej szkodliwości 
dla zdrowia. Najgroźniejszy jest azbest niebieski (kroki- 
dolit). Największe zastosowanie przemysłowe ma azbest 
biały (chryzotyl), następnie azbest niebieski oraz brą­
zow y (amosyt).

Azbest posiada unikalne właściwości chemiczne i fizycz­
ne, takie jak odporność na bardzo wysokie temperatury, 
odporność na działanie chemikaliów, kwasów, zasad, wody 
morskiej. Charakteryzuje się także dużą sprężystością i wy­
trzymałością mechaniczną. Cechy te spowodowały, że znalazł 
on zastosowanie w wyrobie bardzo różnorodnych produk­
tów. Azbest obdarzony tak cennymi cechami jak miękkość, 
giętkość, odporność na ogień, postrzegany był w czasach 
starożytnych jako jedwab tajemniczego świata minerałów. 
Starożytni Rzymianie używali azbestu do wyrobu płótna zwa­
nego „linum vivum” (żyjące płótno), w  które owijali zwłoki 
władców, aby po spaleniu zachować ich prochy.

W pierwszych latach naszego stulecia mieszaniny az­
bestu i cementu wkroczyły do przemysłu materiałów bu­
dowlanych w postaci lekkich i wytrzymałych płyt, znanych 
jako eternit. Płyty te do dzisiaj stosowane są do pokryć 
dachowych. Znajdowały one także zastosowanie jako 
okładziny ścienne oraz wytłaczane panele do dekoracji 
ścian i sufitów. Minerał stał się prawdziwym przebojem za 
sprawą silników parowych, których niezbędnym elemen­
tem poddanym działaniom gorącej pary były różnego typu 
szczeliwa i uszczelki. Azbest w połączeniu z gumą w pełni 
spełniał oczekiwania konstruktorów. Dzięki wspomnia­
nym unikalnym właściwościom azbest był wykorzystywa­
ny jako surowiec w ponad 1000 opisanych technologii 
m.in. stosowany był do produkcji wyrobów azbestowo-ce­
mentowych, wyrobów włókienniczych, przędzy, sznurów, 
szczeliw, wyrobów ciernych, takich jak klocki hamulcowe, 
tarcze sprzęgłowe, wyrobów hydroizolacyjnych: lepiki, 
papy dachowe, płytki podłogowe, do filtrów w przemyśle 
piwowarskim i farmaceutycznym oraz wojskowych masek 
przeciwgazowych.

Pomimo udowodnionego działania chorobotwórczego 
uznawany za mniej szkodliwy od krokidolitu pozostaje, 
np. w USA, ważnym elementem wielu technologii o kluczo­
wym znaczeniu. Aktualnie azbest wykorzystywany jest m.in. 
w amerykańskim programie wahadłowców kosmicznych, 
których silniki rakietowe pokrywane są osłoną impregno­
waną azbestem, a także w przemyśle okrętowym. Historia 
azbestu zatoczyła, jak widać, ogromne koło od zachwytu 
połączonego z przypisywaniem mu właściwości magicznych 
w czasach starożytnych, różnorodnego wykorzystywania 

ogromnych ilości surowca na skalę przemysłową w pierw­
szej połowie naszego wieku, do całkowitego zakazu jego sto­
sowania w wielu krajach świata w latach 90.

Używając azbestu, zwiększamy ryzyko chorób azbestoza- 
leżnych. Pył azbestu dostaje się do płuc wraz z wdychanym 
powietrzem. Jeśli więc w powietrzu, którym oddychamy 
znajdują się włókna azbestu, to gromadzą się one i zalegają 
w płucach. Możliwość pojawienia się choroby w organizmie 
ludzkim zależy od rodzaju azbestu, wymiarów włókien za­
wartych w powietrzu, ich ilości oraz liczby lat przebywania 
w zanieczyszczonym azbestem środowisku. Włókna małych 
rozmiarów, niewidoczne gołym okiem, wnikają głębiej do 
układu oddechowego (do płuc). Większość wdychanego 
pyłu usuwana jest z układu oddechowego samoistnie za 
pośrednictwem śluzu, a następnie odkrztuszana lub poły­
kana. Dlatego też bardzo ważne jest, aby układ oddechowy 
był sprawny. Usuwanie pyłu azbestu utrudnione jest przy 
zapaleniach oskrzeli, szczególnie przy przewlekłych stanach 
zapalnych. Należy pamiętać, że jedną z głównych przyczyn 
przewlekłych zapaleń oskrzeli jest palenie papierosów. Dużą 
rolę w wystąpieniu choroby odgrywa także wrażliwość osob­
nicza (podatność danej osoby) i właśnie palenie papierosów. 
Zalegające w płucach włókna azbestu mogą powodować 
zwłóknienie tkanki płucnej, czyli azbestozę. Azbestoza po­
jawia się u osób pracujących w przetwórstwie azbestu, gdzie 
stężenie włókien w wdychanym powietrzu były bardzo wy­
sokie i narażenie trwało dość długo (zwykle powyżej 10 lat). 
Azbest może być również przyczyną raka płuc i między- 
błoniaka opłucnej. Zagrożenie dla zdrowia mieszkańców 
wynika z nagromadzenia na obszarze całej gminy różnego 
typu materiałów zawierających azbest. Odpady azbestowo- 
cementowe, stanowiące niegdyś bardzo cenny surowiec wy­
korzystywany szeroko przez mieszkańców gminy, stanowią 
obecnie istotne źródło emisji pyłu. Odpady te zastosowane 
do utwardzania podwórek, podjazdów, dróg uległy zużyciu 
i degradacji pod wpływem warunków atmosferycznych, co 
jest przyczyną uwalniania się włókien azbestu do powietrza 
atmosferycznego. Włókna azbestu (cząsteczki niewidoczne 
gołym okiem) mogą się również uwalniać z materiałów bu­
dowlanych, do których używano odpadów zawierających az­
best, a także z koców poprodukcyjnych. Największe uwalnia­
nie włókien występuje podczas prac powodujących wznieca­
nie pyłu, ścieranie, kruszenie i rozgniatanie powierzchni za­
wierających azbest. Zagrożenie stanowią także pozostawione 
także składowiska odpadów niewykorzystanych, rozrzucone 
po obszarze całej gminy.

Azbest zabezpieczony w sposób uniemożliwiający uwal­
nianie się włókien do powietrza nie stanowi żadnego zagro­
żenia dla zdrowia. Należy pamiętać, że każda z osób pracują­
cych kiedykolwiek w zakładzie wyrobów azbestowo-cemen­
towych ma prawo do bezpłatnych, profilaktycznych badań 
lekarskich. Na badania te, w zależności od stażu pracy w za­
kładzie i posiadanych środków, osoby otrzymają zaproszenie 
z Urzędu Gminy. Ryzyko chorób azbestozależnych można 
zmniejszyć znacznie poprzez niepalenie papierosów, tzn. że 
osoby wdychające włókna azbestu zagrożone choroba­
m i układu oddechowego nie powinny palić tytoniu.

Marzena Kierczak, źródło: www.rakstop.engo.pl

30 GŁOSICIEL styczeń - luty 2010



PODARUJ 1 %

Z----------------- — ---------------------Zasil konto Caritas D iecezji Tarnow skie j 1% swego podatku, 
a pięniądze te trafią na konkretne cele społeczne.

X
Na formularzu podatkowym (PIT) w rubryce „W niosek o przekazanie 1% podatku 
należnego na rzecz organizacji pożytku publicznego (OPP)”  wpisz:

jMcCfotlctt/ tO
100%

CARITAS DIECEZJI TARNOWSKIEJ
Numer KRS 0 0 0 0 2  | 1 7 9 1 W  niosko w an» kw ot a

K.MA nlr mutr prrrkrwnf 1% knnty pmUlku, pń rjtr.kr̂ -UAlu

Caritas Diecezji Tarnowskiej

Mc— —
Iza i Pau/iha, z  /wietlicy CMitM

KRS: 0000211791

Caritas Diecezji Tarnowskiej jest organizacją pożytku publicznego. Zgodnie z ustawą o działalno­
ści pożytku publicznego, może ona przyjąć przekazany przez Ciebie 1% Twojego podatku.

Caritas Diecezji Tarnowskiej, ul. Legionów 30, 33-100 Tarnów NIP: 873 12 11 951

W roku 2009 dzięki życzliwości Darczyńców, którzy przekazali 7" %  swojego 
podatku na rzecz Caritas Diecezji Tarnowskiej pom ogliśm y między innymi:

cierpiącym w domach poprzez posługę sióstr ze Stacji Opieki Caritas 
w Tarnowie, które 7 4 7 5  razy odwiedziły chorych

2 5 6 4  dzieciom skorzystać z wypoczynku zimowego i letniego

2 1 7  osobom terminalnie chorym w skorzystaniu ze stacjonarnej opieki hospicyjnej 
w Dąbrowie Tarnowskiej

2 2 3 1  niepełnosprawnym w rehabilitacji w Ośrodku w Jadownikach Mokrych

4 4 9  bezdomnym ofiarując im dach nad głową i ciepłą strawę w Domu dla Bez­
domnych w Tarnowie

1 8 8  chorym, przeznaczając na ich leczenie i rehabilitację 1 7 9 .6 5 8 ,9 4  Z ł

7  świetlicom LUMEN w Dębicy, Mielcu i Tarnowie zapewnić kilkuset dzieciom i 
młodzieży właściwe wykorzystanie czasu pozaszkolnego
6 chorym dzieciom z Kamienicy, Nowego Wiśnicza, Starego Sącza, Świniarska, 
Tęgoborzy i Tymbarku w specjalistycznych operacjach ratujących życie
4  placówkom opiekuńczo-leczniczym w remontach i doposażeniu na kwotę 
4 1 4 .9 9 0 ,3 3  z ł

w imieniu Caritas i Obdarowanych - dziękuję

Dyrekl Caritas Diecśzji Tarnowskiej 
7 ( W  o

'Ryszard Podstołowicz

Dane na dzień 30.11.2009 r. Więcej informacji i pozostałe dane nt. udzielonej pomocy na stronie internetowej: 
w w w .caritas .d iecez ja .tam ow .p lw w w .ta rnow .ca ritas .p l lub pod numerem telefonu 014 63 17 320.

r
DlJi

ZaUlcnn

LKS Dunajec Zakliczyn 
ul. Kamieniec, tel. 14 66 52 133

Sześć drużyn w Sekcji Piłki Nożnej:
- seniorzy - V liga (po rundzie jesiennej 2 miejsce z szansami na awans do IV ligi) 

- II drużyna w kl. B
- juniorzy młodsi - 1 liga

- trampkarze starsi - 1 liga
- trampkarze młodsi - 1 liga

- drużyna oldbojów - liga Tarnów-Nowy Sącz

Obiekty przy ul. Kamieniec: hala sportowa, boisko o wymiarach 106 x 68 m, oświetlone boisko tre­
ningowe o wymiarach 104 x 64 m, boisko treningowe o wymiarach 80 x 40 m.

W budowie kryta trybuna na 400 miejsc.

Skład Zarządu: Jerzy Soska, Jacek Soska, Jacek Tokarczyk, Antoni Soból, Stanisław Skrzęta, 
Tadeusz W łodarczyk, Kazimierz Słowik, Mariusz Lasota, Tadeusz Nosek.
Komisja rewizyjna: Bogdan Puławski, Tadeusz Wypasek, Jerzy Woźniak.

Podaruj 1 proc, z podatku, postaw na zdrowy rozwój dzieci i młodzieży!

k y
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Ty decydujesz, na co wykorzystane będą Twoje podatki!!!Wspomóż Klub Sportowy!
Parafialny Klub Sportowy JEDNOŚĆ PALEŚNICA32-842 Paleśnica

Numer KRS 0000038748PKS Jedność Paleśnica:- prowadzi szkolenia sportowe dzieci i młodzieży w sekcji piłki nożnej uczestniczy w rozgrywkach piłki nożnej juniorów i seniorów organizowanych przez TOZPN- organizuje imprezy rekreacyjno-sportowe
k
f \Prosimy Czytelników „Głosiciela” o wsparcie

Samarytańskiego Towarzystwa im. Jana Pawła IIpoprzez przekazanie 1% swojego podatku:
KRS 0000045985Nasza organizacja m. in.:

• prowadzi stacjonarny dom pomocy społecznej -  Dom Pogodnej Jesieni -
dla osób przewlekle somatycznie chorych,

• prowadzi wypożyczalnię sprzętu rehabilitacyjnego,
• przeprowadza projekty dla seniorów,

• prowadzi akcje dożywiania dzieci z rodzin potrzebujących i ubogich,
• zatrudnia w Domu Pogodnej Jesieni 41 pracowników, w tym osoby bezrobotne.Zapraszamy do pobrania DARMOWEGO PROGRAMU DO ROZLICZENIA PODATKU ZA 2009 ROK ze strony www.samarytanie.org.pl.Oferujemy swoją pomoc przy rozliczaniu podatku za 2009 rok.Szczegóły:

Samarytańskie Towarzystwo im. Jana Pawła II
ul. Grabina 1132-840 Zakliczyn, tel. 014 66 53 631 w. 11KRS 0000045985
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f

bez
BARI ER

H f - 1 STOWARZYSZENIE POMOCY
U  OSOBOM NIEPEŁNOSPRAWNYM

Stowarzyszenie Pomocy Osobom Niepełnosprawnym BEZ BARIER
NUMER KRS: 0000 89541

ADRES: 32-840 ZAKLICZYN, UL. TARNOWSKA 2
TEL. 14/66-53-999

http://bezbarier.free.ngo.pl
nr rach. bankowego: BSR Kraków O/Zakliczyn: 77 8589 0006 0140 0000 1267 0001

1

Naszym głównym celem jest działanie na rzecz dzieci i młodzieży znajdujących się w trud­
nej sytuacji życiowej, ułatwianie im uczestnictwa w życiu społecznym. Pomagamy również 

lokalnej młodzieży uczącej się w postaci wypłaty stypendium.
Nieprzerwanie od roku 2003 nasze programy są dobrze oceniane przez Fundację im. 

Stefana Batorego i Fundusz Inicjatyw Obywatelskich. Od dwóch lat jesteśmy też organizato­
rem wypoczynku dla dzieci z terenu gminy Zakliczyn, a dzięki ścisłej współpracy z Bankiem 
Żywności udało nam się pozyskać artykuły spożywcze dla najbardziej potrzebujących miesz­

kańców naszej gminy na łączną kwotę przekraczającą 175 tysięcy złotych.

___________________________________________________________________________________________________________________________>

Niech naszą wdzięczność za przekazanie 1% podatku na rzecz realizacji programów „Bez 
Barier” wyrazi uśmiech dzieci, którym niesiemy pomoc.

Związek Ochotniczych Straży Pożarnych Rzeczypospolitej Polskiej
Numer KRS 0000116212

Jeśli chcesz wspomóc wybraną Jednostkę OSP w Gminie Zakliczyn, wpisz w rozliczeniu podatkowym 
za rok 2009 jej nazwę i adres w polu 128 PIT-37:

- Ochotnicza Straż Pożarna w Charzewicach, 32-840 Zakliczyn, woj. małopolskie
- Ochotnicza Straż Pożarna w Faliszewicach, 32-840 Zakliczyn, woj. małopolskie
- Ochotnicza Straż Pożarna w  Filipowicach, 32-840 Zakliczyn, woj. małopolskie
- Ochotnicza Straż Pożarna w  Gwoźdźcu, 32-855 Gwoździec, woj. małopolskie
- Ochotnicza Straż Pożarna w Melsztynie, 32-840 Zakliczyn, woj. małopolskie
- Ochotnicza Straż Pożarna w Stróżach, 32-840 Zakliczyn, woj. małopolskie
- Ochotnicza Straż Pożarna w Woli Stróskiej, 32-840 Zakliczyn, woj. małopolskie
- Ochotnicza Straż Pożarna we Wróblowicach, 32-840 Zakliczyn, woj. małopolskie
- Ochotnicza Straż Pożarna w Zakliczynie, 32-840 Zakliczyn, woj. małopolskie

Związek OSP RP z tytułu 1% podatku za rok 2008 pozyskał na dzień 30 września 2009 r. kwotę 2 068 
376,90 zł, tj. o 662 838,65 zł więcej w porównaniu z rokiem 2008. Pozyskane środki Związek przekaże wska­

zanym jednostkom ochrony przeciwpożarowej na cele ochrony przeciwpożarowej.
Zachęcamy do stałego wspierania strażaków-ochotników!
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Kącik gwarowy: Ze Zoklucyna

Za kłolynde dziynkujemy...
Święta, święta i po świętach. Okres kolędow y jed­

n ak  -  zgodnie z tradycją  -  trw a aż do Święta Ofia­
row ania Pańskiego (zwanego świętem  Matki Boskiej 
G rom nicznej), 2 lu tego . O becnie p rzy ję ło  się, że 
g rupy  ko lędn icze  w ęd ru ją  „po dom ach” do święta 
Trzech I&óli (6 stycznia). Zgodnie z zapow iedzią 
zaw artą w  o sta tn im  num erze  zeszłorocznego „Gło­
siciela”, tem atem  pierw szego now orocznego kącika 
będzie w łaśnie kolędow anie.

Kolędnicy, jak nadmieniono ostatnio, to przebierań­
cy, których stroje nawiązywać miały przede wszystkim 
do opowieści o narodzeniu Jezusa. Często zatem prze­
bierano się za świętą rodzinę lub królów -  mędrców ze 
Wschodu, Heroda. Pojawiały się też symbole dobra i zła 
(anioły, diabły), życia i śmierci (dzieciątko, ale i śmierć 
wyobrażona jako wysoka biała postać z kosą). W daw­
nych grupach kolędniczych pojawiali się też: Żyd i dziad 
-  jako nawiązanie do różnorodności polskiej wsi. Były 
to postaci bardzo charakterystyczne: Żyd z długą bro­
dą i pejsami, w  czarnym chałacie oraz dziad w ubogim, 
brudnym i zniszczonym ubraniu (dziodem  (dziadem) 
nazywano dawniej żebraka chodzącego od wsi do wsi 
i proszącego o jedzenie). Najpopularniejsze jednak na 
naszym terenie było chodzenie z konikiem, turoniem lub 
gwiazdą. Do dziś jest to zwyczaj spotykany (w obecnym 
sezonie kolędniczym widziałam w Olszowej kolędników 
z turoniem ).

Kolędują zwłaszcza młodzi ludzie, częściej chłopcy 
niż dziewczęta. Niegdyś kolędników było mnóstwo i nie­
rzadko gospodarze denerwowali się, że są stale przez 
nich nękani. Dziś najczęściej ludzie narzekają, że trady­
cja zamiera, więc kolędników przyjmuje się chętnie. Wę­
drowanie z kolędą dla samych kolędujących było okazją 
do zarobku i zabawy, choć niekiedy rywalizacja między 
grupami bywała ostra. Pani Edyta Franczyk z Melsztyna* 1

1 Dziękuję rozmówczyni za opowieść o wielu zwyczajach świątecznych
i wierzeniach ludowych.

wspomina: Downi chłodziuło wjency p ło  kłołyndzie. 
Ze szopkom. Jag my cbłodziuły do szkoły do Gwłoj- 
sca [Gwoźdźca], bło młoje siostry se zrobjuły szopkę 
i ploszły kłolyndować. I  na drugi rok trafjuło sie jem  
w Gwłojscu, ze p łó d  jennem  domem sie ześły z  innemi 
kłołyndnikami. Jak sie płobiły, tagjazJezuska zgubju- 
ły s tegło fszyskjegło. Bło ci chcieły śpjywać i ci chcieły 
śpjywać.

Gospodarze często wpuszczali kolędników do domu, 
by z bliska obejrzeć ich występ. Nie robili tego jednak, 
jeżeli w domu były małe dzieci, ponieważ śmierć, diabeł 
czy turoń mogłyby je przestraszyć. Po wysłuchaniu kilku 
kolęd dawano śpiewającym pieniądze lub smakołyki. Ko­
lędnicy odwdzięczali się hojnym darczyńcom rymowan­
kami i piosenkami, w których dziękowali za datki i życzyli 
pomyślności. Za przykład niech posłuży podziękowanie 
kolędnicze z Filipowie:

Za kłołynde dziynkujemy
Zdrowjo, szczyłścio wom zycemy
W imje Marji i Jezusa
Zęby w niebje waso dusa królowała, królowała
Jeżeli jednak gospodarze nie darowali nic kolędni­

kom, ci nie szczędzili pod ich adresem złośliwości, wy­
śmiewając ich skąpstwo. Jednym z najdelikatniejszych 
przykładów takich „podziękowań” jest odnotow ane 
w Olszowej:

Ażeby ście tyle mjeły
Coźmy łod Wos tutej wzięły
Przykładów bardziej drastycznych tym razem Państwu 

oszczędzę. Z niesłabnącym zapałem zapraszam Państwa 
do aktywnego włączenia się w opis bogatej sfery lokalnej 
mowy, kultury i obyczaju.

d r Anna Piechnik 
fot. Marek Niemiec
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Podsumowanie
10-le<ia „Gimbusa"

18 grudnia 2009 roku odbyło się spotkanie kończące 
obchody dziesięciolecia gazety Gimnazjum w  Zakliczy­
nie „Gimbus”. Jubileuszowy rok 2009 redakcja uczciła 
m. in. uroczystym zebraniem w  czerwcu, publikacjami 
o niej w  „Głosicielu” i „Dzienniku Polskim” oraz spotka­
niem  grudniowym.

Była godzina szesnasta. Za oknem  ciemno i siarczysty 
mróz talii, że obawialiśmy się, czy dotrą goście. Jednak nie 
zawiedli i przybyli, z czego bardzo się ucieszyliśmy. W sali nr 
7 w  Gimnazjum na parterze ciepło i przytulnie, więc spotka­
nie czas zacząć. Zainaugurowali je muzycznie uczniowie na­
szej szkoły z klasy lic: Dariusz Franczyk (keyboard) i Rafał

1

Co tam w Gimbusie?
Bil (puzon), którzy uświetnili swą grą całe obchody w ciągu 
roku. Po tym miłym akcencie szanownych gości przywitała 
opiekunka gazetki i Kinga - redaktorka „Gimbusa”. Na spot­
kanie przybyli: pan dyrektor Józef Gwiżdż, absolwenci - byłe 
redaktorki gazetki, rodzice, wychowawcy, przyjaciele i ro­
dzeństwo redakcji oraz młodsi koledzy z redakcji „Prymusa” 
wraz ze swoim opiekunem panią Beatą Krzyżak. Kolejnym 
punktem uroczystości była prezentacja i referat przybliżający 
historię gazetki „Gimbus” od początku jej istnienia.

- W  kró tk im  referacie i prezentacji m u ltim ed ia lnej 
przedstawiliśmy historię„Gimbusa”. Do szczególnych osiąg­
nięć należy zaliczyć wywiadprzeprowadzony z  kompozyto­
rem światowej sławy panem  K rzysztofem  Pendereckim . 
„Gimbus”zawsze wiernie towarzyszył wszelkim wydarze­
niom  z ż y c ia  naszej szkoły. Przeprowadził też kilka  akcji 
charytatywnych. D użym  pow odzeniem  cieszyły się „wa- 
lentynkowe” wydania, w  których zakochani gimnazjaliści 
przesyłali sobie życzenia. Krąży nawet anegdota, że „Gim­
bus” przyczynił się do jednego ślubu absolwentów naszej 
szkoły. Z  sentymentem wspominano dawne dzieje... - mówi 
Iwona z lic.

Sowa- mądra głowa i talenty
Gazeta Gimnazjum w Zakliczynie z okazji jej dziesię­

ciolecia przyznała po raz pierwszy nagrodę „Gimbusówkę” 
w postaci statuetki sowy. Rzeźbę, która bardzo podobała 
się zebranym, wykonał pan Stanisław Socha z Faściszowej, 

a laureatem tej nagrody został pan dyrektor Józef Gwiżdż. 
Po tej uroczystej chwili na gości czekała teraz olbrzymia daw­
ka hum oru zafundowana przez nasze redaktorki z Hf i Ile. 
Wszystkich rozbawił do łez skecz pt. „Zreformowana polo­
nistka”. Nasza koleżanka Tyska doskonale wczuła się w  rolę 
tytułowej bohaterki, a najświeższych informacji z Zakliczyna 
dostarczył nam „Gimbusekspres”.

I znów za chwilę powrócono do refleksji i wspomnień 
oraz podsumowań. Otóż z wielką przyjemnością odczytano 
gratulacje i życzenia od osób, które nie mogły przybyć, bo na 
przykład są za granicą, ale łączyły się z nami w  ten szczególny 
wieczór. Z życzeniami przybyli również redaktorzy „Prymusa” 
gazetki działającej przy Szkole Podstawowej w  Zakliczynie. 
Na zakończenie oficjalnej części spotkania przy akompania­
mencie naszych muzyków wspólnie odśpiewaliśmy ,,/1/e to 

ju ż  było.. A jak było 18 grudnia? Możemy dziś powspomi­
nać, oglądając profesjonalnie wykonane podczas całej naszej 
imprezy piękne zdjęcia pani Łucji Mleczko.

Na zakończenie...
Po piosence nasza szefowa kuchni - Asia z Hf zaprosiła 

nas na gimbusoczek i gimbusciasteczka przygotowane przez 
nasze miłe mamy redaktorek - za co im jesteśmy wdzięczni.

- Gimbusoczek i gimbusciasteczka to żartobliwe nazwy 
poczęstunku, przy  którym  wymienialiśmy doświadczenia 
z  daw nym i redaktorami - mówi Kinga. - Niemałą popular­
nością cieszyła się także możliwość przeglądu archiwal­
nych numerów. Wielu z  nas zaskoczył fakt, iżpierwsze wy­
dania były pisane ręcznie... W  końcu ronda nie było, hali 
nie było, a  „Gimbus” był! - stwierdza z uśmiechem.

- Świetnie się wspólnie bawiliśmy. Rozstaliśmy się we 
wspanialej atmosferze. Do następnego spotkania! - dodaje 
Iwona.

Na zakończenie - w  imieniu całej redakcji - jeszcze raz 
serdecznie dziękujemy naszym Gościom przybyłym na uro­
czystość oraz wszystkim, którzy przyczynili się do uświetnie­
nia obchodów naszego jubileuszu przez cały rok 2009- Były 
głosy że chętnie się spotkamy na 20- leciu „Gimbusa”. My też 
jesteśmy za... A więc do zobaczenia!

Iwona Musiał - lic , Kinga Reszowska - lic, 
Halina Gawęcka 

Fot. Łucja Mleczko
PS. Więcej wspomnień o jubileuszu w 3. numerze gazetki „Gimbus".

Kolegium redakcyjne.
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Świąteczny konkurs literacki
W grudniu 2009 roku uczniowie ldas IV-VI ze Szkoły 

Podstawowej im. Lanckorońskich w Zakliczynie wzięli 
udział w Szkolnym  Konkursie Literackim pt. „Moja 
opow ieść w igilijna”, zorganizowanym przez mgr Beatę 
Krzyżak -  nauczyciela języka polskiego. Celem konkur­
su było wyrażenie nastroju i uczuć związanych ze Świę­
tami Bożego Narodzenia w  formie literackiej. Młodzi 
autorzy tworzyli opowiadania dotyczące tematyki Wigilii 
Świąt Bożego Narodzenia, których akcja była związana 
z Gminą Zakliczyn. Uczniowie mieli okazję wykazać się 
znajomością legend z okolic Zakliczyna oraz bogatą wy­
obraźnią, tworząc swoje autorskie opowieści. Poniżej 
prezentujemy zwycięską pracę autorstwa W iktorii Gnie­
w ek  -  uczennicy klasy IV a. Na wyróżnienie zasługują 
także dwa teksty powstałe według pomysłu Katarzyny 
Malisz -  uczennicy klasy V b i Michała Jankosza -  ucz­
nia klasy IV b. Wszystkim uczestnikom gratulujemy i za­
chęcamy do udziału w kolejnych konkursach. (BK)

Melsztyńska 
opowieść wigilijna

Działo się to na terenie miejscowości zwanej Zakli­
czyn, w  powiecie tarnowskim. Zakliczyn był małym mia­
steczkiem i miał bardzo uczciwych mieszkańców. Miesz­
kałam w nim od dnia moich narodzin.

Dzień przed Wigilią Bożego Narodzenia, jak każda 
uczynna i kochająca córka, pomagałam mamie w przy­
gotowaniach do tej uroczystej kolacji. Robiłyśmy sałatki, 
potrawy i różne smakołyki, „aż ślinka ciekła”, jak na to 
wszystko się patrzyło. Musiałyśmy się wyjątkowo starać, 
gdyż tego roku zjeżdżała się do nas cała rodzina.

Położyłam się spać bardzo zadowolona, myśląc o pre­
zencie, który miałam dostać pod choinkę. Był to wyma­
rzony od dawna telefon komórkowy, na który z uprag­
nieniem czekałam.

W dniu Wigilii, zjechało się więcej osób, niż ja i mama 
przewidziałyśmy. Musiałam wszystkich obsługiwać, a gdy 
zjedli, została mi tylko jedna ryba i barszcz czerwony. Te 
wszystkie smakołyki, których mama nie pozwalała mi 
przedtem jeść, zostały zjedzone, zanim zdążyłam ich po­
próbować. Byłam w złym humorze, lecz uśmiechnęłam 
się, gdy mama powiedziała;

- Czas na prezenty!
Pobiegłam pędem do karteczld, przy której było napi­

sane moje imię. Mama powiedziała z przekonaniem:
- Otwórz to, córciu!
Otworzyłam torbę, a w niej znalazłam słownik języka 

angielskiego, kątomierz, lalkę Barbie, lecz nigdzie nie wi­
działam telefonu. Byłam bardzo smutna, bo wszyscy do­
stali wszystko, co chcieli, tylko nie ja. Poszłam oburzona 
do swojego pokoju. Ciocia Teresa zmartwiła się, chciała 

do mnie przyjść, lecz mama powstrzymała ją, mówiąc, że 
zaraz mi przejdzie.

Ucieklam przez okno z domu. Miałam dość świąt, 
atmosfery szczęścia, przypominania sobie rodzinnych 
historii, uśmiechniętych twarzy. Chciałam się odciąć od 
całego świata. Wyszłam na jedną z pobliskich górek, na 
której stał zamek melsztyński.

Gdy szłam smutna, koło mnie przejechał rycerz 
w czarnej zbroi. Podał mi rękę, chcąc żebym wsiadła na 
konia i powiedział:

- Chcę ci coś pokazać.
Tego dnia było mi już wszystko obojętne, chociaż 

normalnie nie wsiadłabym z nieznajomym! A co dopie­
ro z duchem!

Wyciągnął szablę do przodu i nagle znaleźliśmy się 
całkiem gdzie indziej.

W tym miejscu było tak bardzo ubogo. Opodal jed­
nego z dom ów stała biała zjawa. Była to prześliczna 
kobieta o łagodnym uśmiechu na twarzy. Od jej całej 
postaci biła jakaś jasność. Kiwnęła ręką w  naszą stro­
nę, zachęcając, abym podeszła. Zaciekawiona, zbliżyłam 
się do niej, a wtedy biała dama zaprowadziła mnie do 
jednego z domów i pokazała mi przez okno ludzi, mó­
wiąc:
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- Popatrz, to jest twoja mama.
Rzeczywiście, mała dziewczynka przypom inała 

mamę, a dziewczynki koło niej -  ciocie. Tak samo jak 
ja, moja mama obsługiwała wszystkich, ale cały czas 
z uśmiechem na twarzy. Też musiała zjeść rybę i barszcz, 
lecz tak jej to smakowało, że kilkakrotnie prosiła o do­
kładkę. Widać było przy rozpakowywaniu prezentów, 
jak dziewczynka z wielkim zadowoleniem  i radością 
wyjmowała kolejno: książkę, cukierki i cyrkiel. Rozpła­
kałam się, widząc, że moja mamusia umiała się cieszyć 
z takich drobiazgów. W tym miejscu zawstydziłam się, 
spuściłam głowę i pomyślałam, jaką to musiałam być 
egoistką zapatrzoną w swoje odbicie w lustrze.

Nagle rycerz powiedział:
- Na nas już czas. Czy ta wizyta w  czasy dzieciństwa 

twojej mamy nauczyła cię czegoś?
- Tak! -  odparłam  -  Trzeba się cieszyć z tego, co 

mamy! -  powiedziałam ze łzami w  oczach.
Odjeżdżając, widziałam za sobą nie tylko rados­

ne uśmiechy mojej mamy i krewnych, ale również 
uśm iechniętą, machającą chusteczką na pożegnanie 
białą damę.

Wróciłam do domu i myślałam, że jestem na lotni­
sku, taki panował tu ruch. Wszyscy mnie szukali i ucie­
szyli się bardzo, gdy weszłam do domu. Podbiegłam do 
mamy i powiedziałam:

r _ =  A
Gminna Spółdzielnia 

„Samopomoc Chłopska”
32- 840 Zakliczyn

ul. Spokojna 1
Gminna Spółdzielnia „Samopomoc Chłopska" 

to nadal największa firma handlowa działająca na 
terenie gminy Zakliczyn. Swoją działalność rozpo­
częła w 1925 roku. Firma posiada bogatą historię 
oraz duże tradycje handlowe.

Spółdzielnia obecnie zatrudnia znaczną część 
mieszkańców gminy w kilkunastu placówkach na 
terenie gminy Zakliczyn. Posiada także piekarnię, 
a towary sprzedawane w placówkach GS są pierw­
szej jakości i w dobrych cenach.

- Przepraszam cię, że się tak źle zachowałam.
- Nie! To ja cię przepraszam -  powiedziała mama. 

-  Wiem, dlaczego byłaś taka smutna i uciekłaś z domu. 
Marzyłaś o komórce, a otrzymałaś zupełnie coś inne­
go. Musisz jednak wiedzieć, że jeżeli mocno się w coś 
wierzy, marzenia się spełniają. Tata i ja kupiliśmy ten 
telefon, ale chcieliśmy ci go wręczyć nieco później, na 
osobności. Oto on. Proszę!

Mama podała mi nowiusieńką komórkę. Poczułam 
się wtedy jak w  niebie.

Po świętach i po nacieszeniu się telefonem zastana­
wiałam się, czy ta podróż z rycerzem nie była halucy­
nacją. Potem przekonałam się, że nie, gdyż koło łóżka 
znalazłam czarną maskę rycerską, którą na pamiątkę dla 
mnie zostawił rycerz.

Kończy się już moja opowieść wigilijna. Opowieść, 
której do końca życia nie zapomnę. Czasami tylko, gdy 
spojrzę w stronę melsztyńskich ruin, wydaje mi się, że 
widzę tam również niewyraźne postacie rycerza i białej 
damy. Wówczas przypominam sobie, że w życiu należy 
cieszyć się tym, co mamy. Zwykłe, codzienne drobiazgi 
powinny nam sprawiać największą radość. Zatem raduj­
my się każdym dniem i starajmy się w nim znaleźć coś 
dobrego!

Wiktoria Gniewek, klasa IV A
Fot. Stanisław Kusiak
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Do domowego księgozbioru...
Miłośnicy historii mają okazję zapo­

znać się z najnowszym opracowaniem 
autorstwa o. Emila H enryka B rzusz­
ka OFM - kapelana Sióstr Bernardynek 
w Kończyskach, obchodzącego w ze­
szłym roku świetny jubileusz 50-lecia ka­
płaństwa. Po wydawnictwie ukazujących 
dzieje kończyskiego zgromadzenia, stara­
niem krakowskiej Prowincji Matki Bożej 
Anielskiej wydane zostały „Kartki z dzie­
jów klasztoru i kościoła Franciszkanów 
w Zakliczynie n. Dunajcem” tegoż auto­
ra. Książka ta wpisuje się w zeszłorocz­
ne obchody 800-lecia powstania Zakonu 
Franciszkanów.

Lektura obejm uje początki Braci 
Mniejszych w Polsce, przybliża historię

budowy świątyni i klasztoru, opisuje sylwetki i tragiczne 
losy niektórych postaci, jak choćby bł. Krystyna Gond-

ka (osobny rozdział ze wspomnieniami 
Władysławy Kuzery - bratanicy męczen­
nika), Józefa M ęcińskiego, o. M etode­
go Turkiewicza czy s. Delfiny Woźniak. 
O. Brzuszek pisze ponadto  o ofiarnej 
posłudze zakonników, rebelii chłopskiej 
roku 1846, rzeczywistości wojennej i po­
wojennej, historii nowicjatu.

Praca, jak zaznacza we wstępie jej 
autor, adresowana jest do mieszkańców 
Zakliczyna i okolic oraz turystów zwie­
dzających obiekty klasztorne. Nie jest 
monografią, aczkolwiek zawiera wiele 
ważnych faktów, dat i zdarzeń w dziejach 
zakliczyńskich Franciszkanów. Do naby­
cia w sklepiku klasztornym.

(mn)

Koncert w doborowym towarzystwie
Minął rok od ostatniego kolędowego recitalu Izabeli 

Mytnik. Jej ciepły, aksamitny głos podziwiano już podczas 
Pasterki w kościele Ojców Franciszkanów. Zaraz po świętach 
27 grudnia zaprezentowała się ponownie w równie interesu­
jącym, muzycznym ansamblu. Tym razem Koncert Kolędowy 
przygotowała wspólnie z pianistą Bogusławem Wróblem.

- Sam pomysł koncertu pojawił się spontanicznie przy 
okazji tworzenia zupełnie innego projektu. Współpracę 
z  Bogusławem zaczęliśmy pod  koniec października i wtedy 
zrodził się pomysł, żeby przygotować w duecie koncert ko­
lęd. Z  czasem stwierdziliśmy, że może warto zaangażować 
w to więcej osób, i tak też się stało. Tydzień później w pro­
jekcie uczestniczyło ju ż  pięciu muzyków - mówi solistka.

Po rozmowie z proboszczem o. M answetem zyskali 
jego akceptację i uzgodnili miejsce i datę koncertu. Kiedy 
mieli gotowy pomysł na całość, w ich głowach zrodziła się 
kolejna ciekawa myśl - duet wokalny! Kto przyjmie zapro­
szenie?

- Zadzwoniłam do kolegi, który jest świetnym woka­
listą, osobą medialną i znaną, bardzo cbciałam z  nim  
zaśpiewać (nie zdradzę o kim  mowa, niecb to pozostanie 
niespodzianką na następny koncert), niestety, pierwszy 
wolny termin przypadał na... 1 lipca. Powiedziałam mu, 
że dziwnie będą brzmiały kolędy w lipcu. On na to: „Dam 
ci numer do wokalisty z  programu „Jaka to melodia?”, 
to mój serdeczny przyjaciel, powinien się zgodzić”. Za­
dzwoniłam do Rafała Szatana i przedstawiłam mu na­
szą propozycję. Zgodził się! Wtedy mieliśmy ju ż  cały obraz 
naszego projektu. Tuż przed koncertem odbyła się próba 
z  Rafałem - wspomina z pani Izabela.

Pełen kościół słuchaczy wysłuchał w skupieniu wszech­
stronnego repertuaru. Były tradycyjne kolędy, pieśni i pio­
senki świąteczne, znana z tamtego roku „Polska kolęda” 
W łodzimierza Korcza, a na bis „Cicha noc”. Muzyczne 
wydarzenie odbiło się szerokim echem, wszak nie za często 
mamy do czynienia z tzw. wysoką kulturą. Izabela Mytnik

Iza Mytnik i przyjaciele. Dobra promocja przyniosła efekt.
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z przyjaciółmi była pod wrażeniem przyjęcia: - Wszystkim  
tym, którzy zaszczycili nas swoją obecnością bardzo ser­
decznie dziękujem y. Była to dla nas ogrom na niespo­
dzianka  w idząc kościół pękający w  szwach. Podziękowa­
nia należą się przede wszystkim ojcu gw ardianow i i jego 
współpracownikom za  pom oc w  realizacji koncertu oraz 
serdeczność i ciepło, ja k ie  otrzymaliśmy.

A oto sylwetki artystów.
Rafał Szatan urodził się w  Lubinie. Jest laureatem wielu 

festiwali zarówno ogólnopolskich jak i międzynarodowych, 
m. in. Grand Prix na Ogólnopolskim Festiwalu Polskiej Pio­
senki w Bielawie oraz na Ogólnopolskim Festiwalu „Eko- 
piosenka” w  Legnicy, zajął drugie miejsce na Międzynaro­
dowym Festiwalu Piosenki Młodzieżowej w  Kielcach. Brał 
udział w  różnych warsztatach z polskimi i zagranicznymi 
wokalistami, m. in. z Grażyną Ł obaszew ską, Lorą Sza­
fran, M ieczysław em  S zczęśn iak iem , R uth Lynch, Ju­
n ior  R obinson, W ayne Elłington. Po ukończeniu liceum 

» muzycznego rozpoczął studia na Wydziale Jazzu i Muzyki 
™ Rozrywkowej Akademii Muzycznej w  Katowicach. W 2009 

roku Rafał dostał główną rolę w  „High School Musical”. Pol­
ska premiera scenicznej wersji musicalu odbyła się w  Gliwi­
cach we wrześniu zeszłego roku, ale teatr planuje również 
ogólnopolską trasę spektaklu, obejmującą m.in. Salę Kon­
gresową w Warszawie czy Halę Widowiskową „Arena” w  Ło­
dzi. Od września 2009 roku Rafał jest wokalistą programu 
TVP1 „Jaka to melodia”.

Izabela M ytnik - muzyk sesyjny, chórzystka, akordeo- 
nistka oraz wokalistka. Jest absolwentką Uniwersytetu Ślą­
skiego. Obecnie studentka Akademii Muzycznej w  Katowi­
cach na kierunku instrumentalistyka. 25 lipca 2009 r. wraz 
z Chórem Uniwersytetu Śląskiego „Harmonia” w  Cieszynie 
zdobyła złote medale w  kat. „utwory folklorystyczne” oraz 
w kat. chórów mieszanych w  II Grand Prix International 
Choir Festival Pattaya w  Tajlandii. Współpracuje z artystami 
w  Polsce i za granicą. Obecnie pracuje nad swoją pierwszą 
solową płytą, gdzie wokalnie i instrumentalnie przedstawi 

a  „wszystko to, co jej w  duszy gra”.
"  B ogu sław  W róbel - instrum enty klawiszowe - na co 

dzień pracuje jako nauczyciel muzyki w ZSPiG w  Zakliczy­
nie oraz muzyk grający koncerty fortepianowo-akordeo- 
nowe w  hotelu „SPA” d r Ireny Eris w  Krynicy. Absolwent 
Uniwersytetu Rzeszowskiego. Jest autorem muzyki do płyty 
„Mieszkanie 113”. W spółpracował z Teatrem „Nie teraz” 
oraz Tarnowskim Teatrem im. Ludwika Solskiego, w  któ­
rym nagrywał muzykę do spektaklu „Europa”. Obecnie 
współpracuje z Kubą F erencem  oraz Paw łem  G m erni- 
ck im  - byłym basistą zespołu „Varius Manx” nad autorską 
płytą zespołu „The Otherside”. Zajmuje się także realizacją 
nagrań dźwiękowych oraz tworzeniem muzyki na zamówie­
nie. Towarzyszy instrum entalnie Zespołowi Wokalnemu 
„Ballada” ZSPiG w  Zakliczynie.

W ojciech Szczygieł ukończył I i II stopień Szkoły Mu­
zycznej na klarnecie. Przez 9 lat muzyk w  Orkiestrze Symfo­
nicznej Sądeckiego Towarzystwa Muzycznego. Koncertuje 
w Polsce i za granicą również jako solista tej orkiestry. Ab­
solwent Uniwersytetu Rzeszowskiego. Muzyk sesyjny w  ze­
społach sądeckich „East And”, „Sanctus”. Gra na klarnecie,

Rafał Szatan we franciszkańskim kościele.
klarnecie basowym, saksofonach sopranowym, altowym 
i tenorowym. Obecnie pracuje jako zawodowy muzyk, soli­
sta w  Reprezentacyjnej Orkiestrze Straży Granicznej w  No­
wym Sączu. Orkiestra ta znana jest na całym świecie.

H ubert Palow ski (gitara basowa) zaliczył I i II stopień 
Szkoły Muzycznej na klarnecie. W 2006 ukończył Uniwer­
sytet Rzeszowski na kierunku Edukacji Muzycznej. Nauczy­
ciel muzyki, instruktor. Przez 10 lat członek regionalnego 
zespołu pieśni i tańca „Lachy”. Od 2001 założyciel i ban- 
dlider zespołu rozrywkowego „M-Cztery”. Współpracował 
z Orkiestrą Straży Granicznej w Nowym Sączu. Wolny czas 
spędza jako strażnik łowiecki w  kole myśliwskim „Szarak” w  
Nowym Sączu. Przez 2 lata kapelmistrz Strażackiej Orkiestry 
Dętej w  Filipowicach, obecnie kapelmistrz w  Librantowej.

Jakub Ferenc ukończył I i II stopień Szkoły Muzycznej 
na perkusji. W roku 2006 absolwent Akademii Muzycznej 
we Wrocławiu w  klasie perkusji na wydziale instrum en­
talnym. Od września 2007 pracuje jako nauczyciel giy na 
perkusji w Powiatowym Młodzieżowym Domu Kultury 
w  Staiy Sączu. Przez krótki czas pracownik cywilny Orkie­
stry Straży Granicznej w  Nowym Sączu. Obecnie współpra­
cownik nowosądeckiego kabaretu ERGO. Członek zespołu 
„M-Cztery”. Razem z Bogdanem Wróblem i Pawłem Berni- 
ckim współtworzy projekt „The Otherside”. Muzyk sesyjny. 
Nagrał płytę „Mieszkanie 113” wraz z Bogdanem Wróblem. 
Posiada własne studio nagrań, w  którym nagrywa i kompo­
nuje. (mn)

Iza przygotowała program wspólnie z  Bogusławem Wróblem (zprawej).
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Wyrazy głębokiego współczucia 
dla Pana Dyrektora Kazimierza Dudzika 

z powodu śmierci 
Ojca

składają Rada Miejska w Zakliczynie 

oraz Burmistrz Miasta i Gminy Zakliczyn 

wraz z  pracownikami Urzędu Miejskiego 
k_______________ -___________________ /

RCTiDK podsumowuje PIS
Podczas Wigilijnego Forum Integracji Społecznej pod­

sumowano przebieg realizacji Programu Integracji Spo­
łecznej. Zaproszeni goście, współpracujący z RCTiDK, 
otrzymali z rąk wiceburmistrza Stanisława Żabińskiego 
i prezes LGD Dunajec-Biała Stanisława Harafa okolicz­
nościowe certyfikaty i kalendarze na rok 2010 z ilustra­
cjami i komentarzem 16 partnerom, jako podziękowanie 
za pomoc w realizacji PIS-owskiego projektu o nazwie 
ROSA (z pulą ok. 150 tys. zł). O samym programie, któ­
ry miał największy zasięg w  naszej gminie, mówił Kazi­
m ierz Dudzik, szef Regionalnego Centrum Turystyki 
i Dziedzictwa Kulturowego, natomiast o działalności

Podziękowanie dla Matyldy Nowak ze SPiRG.

Otwarcie wystawy „Personifikacje".

Bogusław Majewski - autor fo to ­

graficznej ekspozycji.

LAG-u i Lokalnej Strategii Działania mówili prezes Haraf 
oraz kierownik biura - Jan Czaja.

Za wsparcie organizacji pozarządowych dziękował Ry­
szard Kuczyński - kierownik Domu Pogodnej Jesieni: - 
Nasi seniorzy oraz spoza DPJ skorzystali z  tego projektu. 
W ich imieniu składam podziękowanie. Mimo że gmina 
należy do najbiedniejszych, jesteśmy bogaci w ludzi, któ­
rzy nie dają się biedzie 
i umieją się zorganizować. 
To prawdziwe bogactwo, 
wartościowsze n iż wszel­
kie pieniądze.

Na podsumowanie fo­
rum jego uczestnicy wzię­
li udział w inauguracji 
wystawy Bogusława Ma­
jew skiego z Zakliczyna 
pod nazwą „Personifika­
cje”. Ekspozycja była pre­
zentowana w Klubie Spyt- 
ko. Autorskie spojrzenie 
przedstaw ia „uczłowie­
czone” manekiny, obrazy 
przejmujące (niektóre dra­
styczne) i zmuszające do refleksji. Autor zachęcał uczest­
ników wernisażu do nadawania tytułów fotogramom, co 
nie było łatwym zadaniem. To druga wystawa pana Bo­
gusława w ratuszowej galerii. Kuratorem fotograficznej 
prezentacji jest Stanisław Kusiak.(mn)

Na ratuszowych deskach
Autorskie przedstaw ienie „O dziewczynce, która 

w  odróżnieniu od skał się odnalazła” zostało zauważone 
podczas III Festiwalu Teatralnego „Co to będzie” w Cięż­
kowicach. Asia Kusiak, odtwórczyni głównej roli, otrzy­
mała tamże wyróżnienie.

Spektakl wystawiła w  ratuszu zakliczyńska grupa te­
atralna pod kierunkiem instruktora Centrum Animacji 
Społecznej „Horyzonty” - Arkadiusza Boryczki. Forma­
cja jest sukcesorem grupy prowadzonej przez Magdale­
nę Wajdę, która zakończyła u nas pracę z utalentowa­
ną aktorsko młodzieżą. 15 stycznia br. pełna widownia 
w sali im. Spytka Jordana gorąco oklaskiwała młodych 
wykonawców, (mn)
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KULTURA

Droby i Herody
Na Melsztynie my słyseli zabili świnie
Byliśmy na Wymyslowie tam  dziod  jecbol na  kro­

wie
Na Myszkówce Antoś godoł ze cop- 

ka  bez p iórka to ja k  chłop bez ogórka
Na Wieleniu ci goście paśli capa 

przy moście

Takimi zawołaniami w gwoździe- 
ckiej remizie raczyli seniorów słomiane 
Droby, które nazajutrz dzięki oryginal­
nemu scenariuszowi autorstwa Ja n u ­
sza Cierlika i fantastycznej prezenta­
cji zdobyli drugie miejsce w Małopol­
skim Przeglądzie Grup Kolędniczych 
w Lipnicy Murowanej i tym samym 
uzyskali przepustkę na ogólnopolski 
przegląd w Bukowinie Tatrzańskiej. 
Do sukcesów wszyscy w Gwoźdźcu są 
przyzwyczajeni, na tym samym prze­
glądzie w Lipnicy Gwoździeckie Droby 
(najmłodsi kolędnicy) zdobyli rów ­
nież II miejsce, podobnie jak młodzież 

Janusz Cierlik — 
niestrudzony piewca folkloru.

z Herodów, która pojadzie do Podegrodzia na krajowy 
konkurs w  tej kategorii, dodatkowo grupa kolędnicza 
z gwiazdą (IV i VI klasa) otrzymała wyróżnienie. Kamil 
Suchan z Herodów (średnia grupa młodzieżowa) został 
indywidualnie wyróżniony za prezentację Żyda (miał do­

bry wzór, wszak Janusz Cierlik w  ubie­
głym roku dostał statuetkę za najlep­
sze odegranie tej postaci).

Zanim w programie z okazji Dnia 
Babci i Dziadka pojawili się kolęd­
nicy, najmłodsi z Zespołu Folklory­
stycznego „Gwoździec” zatańczyli 
wdzięcznie prem ierową suitę lubel­
ską, natomiast średnia grupa z Gim­
nazjum wykonała suitę pogórzańską, 
dorosła zaś - rzeszowską. Parom przy­
grywała kapela ludowa z Edwardem 
M ietłą na akordeonie. Część arty­
styczna spotkała się z gorącym przy­
jęciem szacownej widowni. Równie 
ochoczo seniorzy odpowiedzieli na 
zaproszenie pani kierownik zespo­
łu, Agaty Nadolnik, do uroczystego 
obiadu, a po degustacji - na huczną 
potańcówkę, (mn)

Gwoździeckie Herody. Dorośli tancerze ZF Gwoździec.

Droby i dziod. Wierna publiczność.
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KULTURA

Pomysł na jasełka
Jasełka wystawione w ratuszu zaskoczyły treścią i for­

mą. W miejskiej scenografii, z komentarzem spikerów 
studia radiowego, ze współczesnymi scenkami rodzajo­
wymi nie przypominały tych tradycyjnych, aczkolwiek 
zostały ciepło przyjęte przez publikę, wśród której za­
siedli duchowni z parafii p.w. św. Idziego w  towarzystwie 
burmistrza miasta. Inscenizację pochwalił ks. proboszcz 
Paweł Mikulski, dziękując wykonawcom za oryginalny 
pomysł, przesłanie i profesjonalną grę aktorską.

Przedstawienie „Świąteczna ulica” przygotowała mło­
dzież pod  opieką przez ks. Janusza Pyci, Agnieszki 
Łazarek i Anny Oświęcimskiej. Podobnie jak w latach 
ubiegłych, zostały wystawione we Wróblowicach, Woli 
Stróskiej i Zakliczynie. W każdej z tych miejscowości 
z inną obsadą, rekrutującą się z formacji Dzieci Bożych 
i grup młodzieżowych prowadzonych przez ks. Janusza. 
Oprawę muzyczną zapewnił zespół w składzie: Andrzej 
Piątek - organy, Mariusz Kukulski - akordeon, Stefan 
K ukulski - saksofon, ks. Janusz  -  autor oprawy, aqai 
ewi (forma elektrycznego klarnetu), gitara, Michał Rut­
ka - perkusja, wraz z solistami Moniką Szarotą i Mariu­
szem  Kosem w stowarzyszeniu scholii parafialnej „Saint 
Gilles”. Światła - Michał Drużkowski.

(mn)

Scenki zżycia wzięte.

Współczesna scenografia jasełek.

MISTRZ KOMINIARSKI
Tomasz Rzepecki

oferuje usługi w zakresie:

• Badanie przewodów kominowych
• Opiniowanie przewodów kominowych dla potrzeb rozdzielni gazu, sanepidu, wydziałów architektury, inspek­

toratów nadzoru budowlanego, po zakończeniu budowy itp.
• Wykonywanie okresowych kontroli przewodów kominowych wentylacyjnych, dymowych i spalinowych 

w  oparciu o art. 62 ustawy Prawo Budowlane z dnia 7.07.1994 r. (Dz. U. Nr 89 poz. 414 z późniejszymi zmia­
nami) w  budynkach wielorodzinnych, jednorodzinnych, biurowych, hotelowych, halach magazynowo-przemy- 
słowych, produkcyjnych oraz użyteczności publicznej.

• Wykonywanie inwentaryzacji przewodów kominowych wraz z wykonaniem pełnej dokumentacji w postaci 
rzutów poziomych lub pionowych przewodów kominowych, wraz z podłączeniami kominowymi oraz droż­
nością kanałów wyrażoną w metrach bieżących.

• Czyszczenie, udrażnianie przewodów kominowych wentylacyjnych, dymowych, spalinowych oraz urządzeń 
grzewczo - kominowych.

• Kompleksowa obsługa administracji, instytucji, spółdzielni, wspólnot mieszkaniowych oraz klientów indywi­
dualnych. Możliwość zawierania długoterminowych umów. Serwis w przypadku awarii.

• Wykonywanie usług zleconych pokrewno-kominiarskich oraz remontów przewodów kominowych.
• Badanie przewodów kominowych za pomocą kamery inspekcyjnej TV
• Doradztwo techniczne, montaż systemów oraz nasad kominowych ze stali kwasoodpornych, żaroodpornych itp.
• Wkłady kominowe.

KONTAKT: teł. 695 80 44 12, 14 66 52 168
Pogotowie kominiarskie: tel. 801 600 600, www.pogotowiekominiarskie.pl
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8 zwierzę z sawanny
9 produkty mleczne
10 obosieczny nóż my­
śliwski
15 z rzędu wróblowa- 
tych
18 brawa
22 z kaszy i krwi
26 np. nagraniowe

1 3 4

27 rozpoczyna seta
28 szkoli zawodnika
29 spryt

5 6 7 9 10 11 12 13 14 15

12 ...Sowizdrzał
13 rudy w lesie
14 dawniej narty
15 z niego kwiat
16 np. beszamel
17 zimą na rzece

Pionowo:
1 przegląd wojsk
2 miasto w Wielkopolsce 19 rozwiązanie zakonu
3 otacza żółtko
4 twórca dzieła
5 atrybut róży
6 waluta Indii
11 na czapce żołnierza

Nie czekaj w  kolejce! 
Serwis i wym iana opon

20 talizman
21 przyprawa
23 odstrasza złodzieja
24 zapada wieczorem
25 natłok zajęć

F.H.U. ALMARCO
ul. Malczewskiego 31

Atrakcyjne ceny!

Rozwiązaniem Krzyżówki nr 22 jest sentencja chińska, której treść prosimy nadsyłać do 4 m arca br. na adres: Re­
dakcja „Głosiciela”, Rynek 1, 32-840 Zakliczyn (hasło wraz z adresem zamieszkania można dostarczyć bezpośrednio 
do redakcji w ratuszu lub do Gminnej Biblioteki Publicznej). Z puli prawidłowych rozwiązań wylosujemy jedno, jego 
autor otrzyma bon towarowy o wartości 50 zł.

Hasło Krzyżówki nr 21: Gwiazda Betlejemska. Laureatkami zostają p. Zofia Gajda z Zawady Lanckorońsldej 
i p. Joanna Wojtas z Wesołowa, które otrzymują bony na towary i usługi o nominale 50 zł każdy do realizacji w PHU 
ALMARCO w Zakliczynie, ul. Malczewskiego 31 (do odbioru w  redakcji).

Krzyżówkę sponsoruje: ALMARCO, 
opr. Antoni Sproski

GŁOSICIEL styczeń - luty 2010 43



KULINARIA

NASZE PRZEPISY
Pasta śledziowa

4 p ła ty  śledziowe, 2  średnie cebule, p ó ł kostki mar­
garyny, 3  ja ja

Śledzie wymoczyć, żeby nie były za słone. Jaja ugoto­
wać na twardo. Śledzie, cebule, jaja zemleć na maszyn­
ce. Margarynę utrzeć. Dodać zmieloną masę, wymieszać 
i przyprawić do smaku solą i pieprzem.

Sałatka pieczarkowa z kalafiorem
5 pieczarek, m ały  kalafior, św ieży ogórek, 2 ja ja  

na twardo, 3  łyżki majonezu, 5  łyżek gęstej śmietany, 
pieprz i sól

Pieczarki umyć i wrzucić na kilka m inut do wrzącej 
wody, ostudzić i pokroić w cienkie paski. Kalafior roz­
drobniony na różyczki ugotować w osolonej wodzie. 
Ogórki i jajka obrać i pokroić. Wszystkie składniki wło­
żyć do naczynia, dodać majonez wymieszany ze śmieta­
ną. Przyprawić solą i pieprzem do smaku.

Surówka z kapusty pekińskiej
główka kapusty pekińskiej, 3 pomidory, 2  papryki, 

4 łyżki majonezu, sól, p ieprz i koperek
Kapustę posiekać, paprykę pokroić w  paski, pomi­

dory w kostkę. Wymieszać z majonezem, doprawić solą 
i pieprzem. Posypać pokrojonym koperkiem.

Baba ziemniaczana
2 kg ziem niaków , 30 dag kiełbasy, 3  żółtka , sól, 

pieprz
Ziemniaki zetrzeć na tarce, odcedzić przez durszlak, 

kiełbasę pokroić w  kostkę i podsmażyć na tłuszczu. 
Ziemniaki wymieszać z kiełbasą, dodać żółtka. Po wy­
mieszaniu dodać ubitą pianę. Piec w blaszce ok. 1 go­
dziny.

Ciastka z piankq
Ciasto: 30 dag mąki, 20 dag margaryny, 3  żó łtka
Pianka: białko, 10 dag cukru-pudru
Krem: 3 jaja, 314 kostki masła, 2 łyżki kakao, p ó ł 

kieliszka spirytusu
Zagnieść ciasto podsypując mąką. Włożyć do lodów­

ki na 2 godziny. Rozwałkować na grubość 1/2 cm. Wy­
krawać kieliszkiem krążki, kłaść na wysmarowaną tłusz­
czem blachę. Z białka ubić pianę dodając cukier. Ubi­
tą pianę kłaść łyżeczką na krążki, lekko rozprowadzić 
i zapiec w piekarniku ok. 7 minut. Następnie przygoto­
wać krem kawowy. Ubić na parze jaja z cukrem, dodać 
masło, kakao i spirytus. Upieczone ciastka smarować 
kremem i składać po dwa trzymając krawędzie, aby nie 
połamać pianki.

Specjał z waflem
paczka  wafli, p ó ł szklanki mleka, kostka masła, 1,5 

szklank i cukru, 2  szklank i m leka w proszku, cukier 
wanilinowy, 2  łyżki kakao, bakalie, olejek rumowy

W podgrzanym mleku rozpuścić masło i cukier. Do 
przestudzonej masy wsypać mleko w proszku ciągle 
mieszając, żeby nie było grudek. Pod koniec mieszania 
dodać kakao, cukier wanilinowy, olejek, bakalie. Goto­
wą, ciepłą masą przełożyć wafle, obciążyć je deseczką. 
Gdy ostygną, pokroić na dowolne porcje.

Piernik ucierany
4 ja jka , 15 dag cukru, p ó ł szklanki maki, p ó ł  ły­

żeczki sody oczyszczonej, łyżeczka przypraw y do pier­
nika, 10 dag różnych bakalii, 2 dag masła do wysma­
rowania form y, łyżka tartej bułki

Żółtka, cukier, miód i przyprawę ucierać na jednolitą 
masę. Wyrabiać ciasto do chwili, gdy na powierzchni za­
czynają się ukazywać pęcherzyki powietrza. Dodać roz­
puszczoną w łyżce wody sodę, oprószone mąką bakalie, 
ubitą pianę z białek, lekko wymieszać. Ciasto przełożyć 
do formy wysmarowanej masłem i wysypanej bułką tar­
tą. Piec ok. godziny. Przestudzony piernik można polać . 
polewą.

Jadwiga Lewandowska
Zakliczyn
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SPORT I REKREACJA

Mimo kontuzji - udany sezon
Daniel Potok w zeszłym sezonie nie zrealizował 

w pełni swoich planów treningowo-startowych. Naszego 
utytułowanego lekkoatletę z Paleśnicy dopadła przykra 
kontuzja, a dokładnie przewlekłe zapalenie „achillesa”, 
z którym zmagał się od lutego do połowy kwietnia. Mimo 
zdrowotnych perturbacji, osiągnął wartościowe rezultaty, 
startując w  wyższej kategorii; w ubiegłym roku z „mło­
dzików” przeszedł do kategorii „junior młodszy”.

Jego najważniejsze starty to 10 miejsce w Ogólno­
polskiej Olimpiadzie Młodzieży w Krakowie na 1500 m 
z rekordem życiowym 4:08,99- W Mistrzostwach Polski 
w Biegach Górskich w Ustrzykach Dolnych na 8000 m 
zajął bardzo dobre, choć najbardziej przez sportowców 
nielubiane, 4 miejsce. Tę samą lokatę uzyskał w Ogólno­
polskich Masowych Biegach Przełajowych w Wolborzu na 
3000 m, natomiast w Halowych Mistrzostwach Polski Ju­
niorów i Juniorów Młodszych w Spalę na dystansie 1000 
m wywalczył 8 miejsce. Odnotowujemy jego najlepsze 
czasy w zakończonym sezonie: na dystansie 400 m uzy­
skał 53,45; 800 m - 1:58,38; 1000 m - 2:35,35, 1500 m 
-4:08,99.

Daniel na Samsung Atletic Cup 2008 - w najlepszym dotychczasowym 
sezonie.

Po ukończeniu paleśnickiego Gimnazjum, Daniel 
podjął naukę w Tarnowie, jego szerokie zainteresowania 
odzwierciedla obrany przezeń profil na średnim szczeblu 
edukacji:

- Aktualnie uczę się w pierwszej klasie Technikum
Informatycznego w Zespole Szkól Technicznych nr 1 
w Tarnowie-Mościcach. W szkole idzie m i całkiem nie­
źle. W tym roku nastawiam się na Ogólnopolską Olim­
p iadę  M łodzieży w przełajach, ja k  i na bieżni. Będę 
również startował w Halowych M istrzostwach Polski 
Juniorów  i Juniorów  Młodszych w Spalę na 1000 m. 
Wystartuję też na pewno w Mistrzostwach Polski w Bie­
gach Górskich.

Zamierzenia ambitne, kolejne etapy w zawodniczej 
karierze wyznacza misterny plan treningowy. Z zaintere­
sowaniem będziemy śledzić poczynania Daniela na bież­
ni i w ławie szkolnej. Oby, odpukać, zdrowie dopisało. 
Gdy go nie zabraknie, to o wyniki tego ambitnego i pra­
cowitego biegacza nie musimy się martwić. Jego występy 
przyniosą nam z pewnością wiele radości i powody do 
dumy, (mn)

Tabela Szachowej Ligi Juniorów (po dwóch turniejach)
1. Marcin Gondek 13-5
2. Katarzyna Świerczek 12.5
3. Sławomir Gilar 11.0
4. Magdalena Bober 9.0
5. Karolina Świerczek 7.0
6. Jagoda Gancarek 6.0
7. Szymon Świerczek 5.0
8. Agnieszka Kot 4.0
8. Maciej Kraj 4.0
8. Piotr Gondek 4.0
11. Tomasz Piotrowski 3.0
11. Dawid Pachota 3 0
13. Maciej Sowiński 2.0
14. Grzegorz Gancarek 1.0

Tabela Zakliczyńskiej Indywidualnej
Ligi Szachowej (po 4 turniejach)
1. Kamil Miczek 21.5 33 0
2. Robert Ogórek 16.5 25.5
3. Jerzy Sowiński 16.0 25.5
4. Paweł Bober 16.0 22.0
5. Marcin Gondek 14.0 16.5
6. Kazimierz Świerczek 13.0 19.0
7. Karolina Świerczek 10.0 16.0
8. Marek Słowiński 9.5 13.0
9- Magdalena Bober 8.5 11.0
10. Katarzyna Świerczek 7.5 9.5

f  Pożyczka
Gwiazdka

A ^ - n n r -  rszsi m z i  iz A n

p ię n ią żk i Z im a  d

www.skokjaw.pl
SKOK •f n .  . (f Y  fiO  Jaworzno
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Kredyt z dopłatą
dostępny jes- w ramach raądlwego programu

Dzięki kredytowi z dopłatą możesz skorzystać z takich 
udogodnień jak:

o obniżone odsetki przez pierwsze 8 lat, 
dzięki dopłatom z budżetu państwa

o możliwość finansowania do 80%
kosztów inwestycji

o długi okres kredytowania > do 30 lat

Z A P R A S Z A M ¥
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SKLEP

WJAZD OD ULICYSPOKOJNEJ

KONSERWACH PODWOZIA
MONTAŻ SZYTA HAKÓW

Holowniczych
WYMIANA OLEJU,FILTRÓW
PRANIE TAPICERĆK,

H  CZYSZCZENIE WNĘTRZ
BLACHAKSTWOj LAKIERNICTWO 

MICKIEWICZA. 40 ' 32-840 ZAKLICZYN

GABINET FIZJOTERAPEUTYCZNY

Czchów, ul. Sądecka 49 
te l. kom. 509 559 019,

- masaże klasyczne lecznicze
- refleksoterapia stóp (masaż punktowy)
- masaże lecznicze bańką chińską
- masaże relaksacyjne gorącymi stemplami

ziołowo-owocowymi
- naświetlania lampą polaryzacyjną BioV2
- ćwiczenia indywidualne

ZABIEGI I ĆWICZENIA 
RÓWNIEŻ W DOMU PACJENTA

REJESTRACJA TELEFONICZNA
W GODZINACH POPOŁUDNIOWYCH

— >
PROXIMA - SERWIS - PRODUKT

Arkadiusz Budzyń
Automatyka przemysłowa 

Elektronika
Napęd elektryczny 

Sterowniki programowalne 
Sterowanie przez GSM

Badania instalacji elektrycznych:
- odbiorcze
- okresowe

Projektowanie * Montaż * Serwis 
Wykonywanie urządzeń pod zamówienie klienta

32-840 Zakliczyn, ul. Grabina 6; tel. 14 690 70 19, 
fax 14 690 70 21, kom. 606 254 042

www.proximaserwis.pl e-mail: biuro@proximaserwis.pl
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•  drzewa dłużycowego
< więźby dachowe
• bale

ORKOW EGO
I KORONKOWEGO
FIRMA
USŁUGOWO - TRANSPORTOWA

Malisz Paweł - Słona 53 -Zakliczyn

f
Firma Usługowo-Handlowa

ASTORIA
Sylwia Mytnik 

zaprasza do

RĘCZNEJ MYJNI 
SAMOCHODOWEJ
Zakliczyn, ul. Malczewskiego 53 

tel. 014-66-53-742, kom. 669-489-533 
czynnej w godz. 8.00-20.00

W ofercie:

> mycie pojazdów
> polerowanie i woskowanie karoserii
> odkurzanie i pranie tapicerek
> pranie i suszenie dywanów

i mebli tapicerowanych

Ceny promocyjne!

BIURO UBEZPIECZEŃ 
NAJTAŃSZE UBEZPIECZENIA 
f  SAMOCHODÓW, DOMÓW, MIESZKAŃ, FIRM, A

ROLNE, TURYSTYCZNE I INNE 
K^oradztaoijrzedstawiciel^wo^nychfirmubezpieczenio^^J

32-840 ZAKLICZYN, RYNEK 35 A
TEL 0692 387 659, 0692 144 110

Uwzględniamy zniżki z innych 
firm ubezpieczeniowych
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F.U.H. INSTALATOR Tel. 601 944 008 605 068 856 p .m ig ra la@ op.p l

r
STACJA KONTROLI

POJAZDÓW
Kazimierz Bednarek

Zakliczyn, ul. Grabina 6
(na terenie SP „Zakpol” )

Przeglądy techniczne i diagnostyka:
samochodów osobowych
samochodów dostawczych
ciągników rolniczych
pojazdów zasilanych LPG
pojazdów sprowadzanych z zagranicy
pojazdów pokolizyjnych 
motocykli

K

k
5 0

Ponadto:
komputerowe ustawienie zbieżności kół 
analiza spalin
kontrola amortyzatorów

Stacja czynna 
pon.-pt. w godło 
w soboty w godz. 8-12 

tel. 014/66-53-794

ZoproszoMj i i f o y in j  
szerokiej drogi!
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ZAKPOL

Spółdzielnia Produkcyjno - Usługowa
3 2 -8 4 0  Z a k lic z y n , u l. G ra b in a  6 , te l . /fa x  1 4 -6 6 -5 3 -4 8 4 , 1 4 -6 6 -6 3 -3 2 1

Wykonawstwo i montaż: konstrukcje stalowe, ślusarka budowlana, 
więźby dachowe, stalowe i drewniane, usługi dekarskie

Produkcja: konstrukcje stalowe
Usługi: spawalnicze, ślusarskie i agrotechniczne 

Handel: częściami do maszyn rolniczych, materiałami budowlanymi, 
tarcicą budowlaną, paliwem, skup złomu i metali kolorowych

Zapraszamy do korzystania z naszych usług.

SPU Zakpol prowadzi SKUP SUROWCÓW WTÓRNYCH w dni powszednie i w soboty w godz. 7:00-15:00

Asortyment skupowanych surowców, jak i ceny, prosimy uzgadniać telefonicznie.
Uwaga! Prosimy o niedostarczanie makulatury, toreb jednorazowych z folii oraz plastików po artykułach spożywczych (do odwołania).

ZAPRASZAMY!------------------------------ ----------------------------------------- J

KOMPUTERY-serwis, doradztwo techniczne, sprzedaż 
ODZYSKIWANIE DANYCH Z USZKODZONYCH NOŚNIKÓW

1 ' ' f  r i l  i ł ł  i Słr X fi i ( •  1 '  l /  A \  1 -y ■ | L •• i ĄiłijlMigaĘt

SmSiTiEMwAlfARMoWE

PG-TrtJniK TV PRZEMYSŁOWA

ELEKTRONICZNE SYSTEM Y
KONTROLI DOSTĘPU

CENTRALNE ZAMKI, CB RADIA

AUTOMATY BRAMOWE

DOMOFONY, VIDEO-DOMOFONY
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Zakład Stolarski
Marcin Niemiec
Wróblowice 134, le i. 7 8 8 -8 4 -4 0 -9 8  
konserwacja mebli, stolarstwo artystyczne

oferta:
- renowacja mebli
- kopiowanie mebli antycznych
- ławki, loże, sofy
■ naprawa mebli z drewna i tapicerowanych
- meble na zamówienie

WSZYSTKO DLA DZIECKA!
F.H.U. „Tęcza" zaprasza

Zakliczyn, Rynek 19, k. Domu Towarowego

Czynne: 
dni powszednie: 8.00 -17.00 

sobota: 8.00 -14.00
Rabat przy zakupie towaru powyżej 200 zł.

Polecamy: wózki dziecięce, foteliki samochodowe, odzież, mebelki, 
zabawki, akcesoria, maskotki, gry planszowe itp.
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mgr farm. Genowefa Mytnik

elme

Apteka oferuje szeroki asortyment leków gotowych, tanie leki z importu równoległego, wykonuje leki recepturowe. 
Fachowy personel służy radą w sprawach zdrowia oraz otacza pacjentów opieką farmaceutyczną.

APTEKA „Przy Rondzie”
ZAKLICZYN, ul. J. Malczewskiego 29, tel. (014) 66 52 167
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Firma Produkcyjno-Usługowo-Handlowa

• MIESZANKI DLA TRZODY, DROBIU, BYDŁA, KRÓLIKÓW I IN.

ŚRUTA SOJOWA (RZEPAKOWA

• FOLIE KISZONKARSKIE

ARTYKUŁY ZOOTECHNICZNE
KARMNIKI I POIDŁA

'I Zakliczyn ul. Kamieniec 
(obok Domu Towarowego) 

tel. 014-66-52-156 
kom. 0608-336-783

• KONCENTRATY

Grzegorz Kwiek

’  WStOUI BUMCZtNB

TRANSPORT



Centrum
Leśno
Ogrodnicze -

f

- . ^ „ ż  rocznik*1®
ofercie dostępnych prawie 20

w

O leo-M aF5 53 THX Comfort Oleo-Mac G 48 THX Comfor
F.H.U. "AGROTECH-G"

Rynek 6
32-840 Zakliczyn

godziny otwarcia:
poniedziałek - piątek 08:00 -16:30  
w soboty 08:00-13:00

Zapraszamy również do SERWISU 
sprzętu leśno - ogrodniczego.

Promocja wyprzedaży kosiarek rocznika 2009 dotyczy wybranych m< 
Oferta ważna do wyczerpania zap<



-dodatki 
-wypożyczalnia 
-sprzedaż 
-komis

I  : « • j ł  a

ZakliczynlRynekY?//^  
telg60*6?458V68Ẑ r69̂ 104:ll0521

GROBOWCE
„„ REMONTYJ0BIEKT.Ó,W 

,  ” CMENTARNYCH
J  ^ ^ ^ ł e r l™”owe;

jl_ 32-840 Zakliczyn, ul. Mic
I tel. 014 66 53

FILMOWANIE 
FOTOGRAFIA
-ślubna 
-okolicznościowa 
-portretowa
STUDIO - FOTO



Firma Produkcyjno-Usługowo-Handlowa -  Kazimierz Starostka
32-840 Zakliczyn ul. Spokojna 13
Sklep i Galeria czynne: pn-pt 7:00-16:00, sob. 8:00-13:00 
tel. 014-66-53-313, 014-628-34-13, tel. kom. 503-694-175

S p ó łd zie ln ia  Produkcyjno-U sługow a

SKLEPY SPOŻYWCZO
PRZEMYSŁOWE

IMPREZY OKOLICZNOŚCIOWE 
MAŁA GASTRONOMIA 
CZYNNE CODZIENNIE 

8.00 - 22.00

FHU KUBON
AUTO-CZĘŚCI i ELEKTROMECHANIKA
Stanisław Kuboń
Roztoka 26, tel. 014-66-53-756

i 'in!!J|!E
aBiie?

-S k le i* częściami samochodowy® oferuje: |

- części do wszystkich samochodów
■ oleje silnikowe i pełny asortyment płynów eksploatacyjnych

- akumulatory

iwnFwiiB
Zakliczyn, ul. Mickiewicza 20 
tel. kom. 503-097-880, tel. 014-66-52-158
>  barierki
>  balustrady ze stali nierdzewnej
>  obróbka stali nierdzewnej
>  szlifowanie
>  polerowanie
i I l \  \  i i

ZAKPOL

Punkt Kasowy Zakliczyn, ul. Malczewskiego 7 
tel./fax 014 628 35 13, czynne: pn-pt 8-16, soboty 9-13

f i

SKOK’
„Jaworzno" "

a • i-■kii

" www.skokjaw.pl
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